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8 pokój i powrót polityki Rooseveita
Konwencja Partii Postępowej Wailace'a

FILADELFIA, 25 7. (PAP). — Pierwsza sesja konwencji partii 
W allace‘a rozpoczęła się 23 lipca przy udziale trzech tysięcy delegatów 
z całej Ameryki, wśród których przeważają przedstawiciele świata pra­
cy. organizacji młodzieżowych i kół intelektualnych USA. Konwencja 
odbywa się pod hasłem walki o pokój międzynarodowy 1 powrót do 
polityki RoQsevdta.

Przemówienia wygłoszone na otwarciu konwencji, podkreślają ko­
nieczność utworzenia nowej partii politycznej, która realizowałaby pro­
gram postępowy wewnątrz kraju oraz politykę pokojową w  stosunkach 
międzynarodowych. Przewodniczący komitetu narodowego — Benson 
oświadczył, że nowa partia przedstawia narodowi amerykańskiemu do 
aprobaty program pokoju i dobrobytu, obrony praw obywatelskich w  
USA, walki z inflacją i atakami na prawa świata pracy w  Ameryce 
Benson zaznaczył, że nowa partia nie będzie szczędzić wysiłków, aby 
naród amerykański dowiedział się prawdy o kryzysie moralnym i poli­
tycznym, który jest wynikiem rządów oligarchii finansowej i wojskowej 

’  ,dw  Ameryce.
Przemówienie Baldwin*, kierownika 

kampanii wyborczej trzeciej partii, 
zawierało opis szykan i represji rzą­
du przeciw rosnącemu ruchowi, sku­
piającemu się wokół haseł nowej par­
tii.

Baldwin przypomniał', słowa Roose- 
velta, wypowiedziane przed śmiercią,' 
te Ameryka potrzebuje Wallace‘a. No 
wa partia wystawi swe listy prawie 
we wszystkich stanach USA, Stało się 
to możliwe dzięki nieustraszonemu sta 
nowisku obywateli amerykańskich, a 
w pierwszym rzędzie robotników, któ 
rzy mimo terroru składali podpisy, po 
trzebne do rejestracji listy Walace‘a. 
W stanie Wirginia robotnicy nie ulę­
kli się więzień, które zapełniły się zwo 
lennikami trzeciej partii i lista Wal- 
lace‘a otrzymała znacznie więcej pod­
pisów, niż tego wymagały przepisy 
stanowe. Tak było nie tylko w stanie 
Wirginia, ale i w wielu innych.

Ua zakończenia swego przemówie­
nia, Baldwin oświadczył, że partia 
Wallace‘a, która będzie nosie nazwę
Partia Postępowa", w wyborach li­

stopadowych będzie głosować pod has

W 5 rocznicę śmierci
Pawła Findera 

i Małgorzaty Fornalskiej
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sali Domu Klubowego M. B. P.t Al. 
Wyzwolenia 1-3-5 odbędzie się URO­
CZYSTA AKADEMIA, poświęcona 
5 rocznicy śmierci to w. PAWŁA FIN­
DERA i tew. MAŁGORZATY FOR­
NALSKIEJ.

tern ..Marny dość obu wielkich partii".
W głównej mowie programowej, ja­

ką wygłosił Charles Howard, znany 
len działacz murzyński ze stanu Iowa

powiedział, że konwencja nowej partii 
jest właściwie drugą konwencją, gdyż 
konwencje republikanów i demokra­
tów w Filadelfii były fragmentami 
jednego i tego samego zjazdu.

Politykę zagraniczną tych partii, 
Howard określił jako dzieło Wall 
Street i wojskowych kół amerykań­
skich, których symbolami są Dulles, 
Forrestal i gen. Draper. Są to ci sami 
ludzie, którzy w okresie międzywojen 
nym finansowali trusty Niemiec hit­
lerowskich. Dziś kontynuują oni swo­
je piany, których owocem są walki w  
Chinach, Grecji i Palestynie oraz od­
budowa militarystycznych Niemiec. 
Howard podkreślił, że jedynie poro­
zumienie ze Związkiem Radzieckim, 
który w ciągu paru ostatnich miesię­
cy wykazał gotowość do rozmów z 
USA może uchronić USA przed cięż­
kimi konsekwencjami. *

Naszym zdaniem:
.Kampania szantażu i psychozy woJemiej, podjęta wokół 

sprawy Berlina spełzła na niczym wobec spokojnej i zdecydo­
wanej postawy władz radzieckich". Tak piszą „Izwiestia" robiąc 
bilans trwającej od miesiąca „bitwy o Berlin". Słuszność tego 
twierdzenia jest już dziś oczywistą. Amerykańska agencja pra­
sowa United Press stwierdza to samo właściwie, mówiąc że pań­
stwa zachodnie uwikłały się w Berlinie we własne sidła.

Jest rzeczą znamienną nie tylko dla „bitwy o Berlin" ale dla 
całej obecnej sytuacji międzynarodowej, że gdy szczytowym 
punktem kampanii amerykańskiej były raidy superfortec to 
szczytowym punktem akcji radzieckiej — były zarządzenia 
o aprowidowaniu całego Berlina z własnych resursów. Zesta­
wienie to ma swoja nieodpartą wymowę, zrozumiałą nie tvlko 
w Ameryce i w ZSRR. y

Słusznie bowiem wskazują „Izwiestia" na Jeszcze jeden mo- 
ment „bitwy o Berlm". Nie tylko na ZSRR chciał wywrzeć na­
cisk rząd USA. Chciał wywrzeć nacisk również na Francję i kra­
je Beneluxu, zaniepokojone rozwojem sytuacji w Niemczech. 
O rozmiarach i formach tego nacisku świadczy fakt, że na ży­
czenie Stanów Zjednoczonych specjalnie przyspieszono termin 
konferencji haskiej, ministrów spraw zagranicznych Wielkiej 
Brytanii, Francji i krajów Beneluxu. Fakt, że awanturnicze po­
sunięcia Anglosasów w Berlinie zwróciły się przeciw nim sa­
mym nabiera w tych warunkach szczególnego znaczenia.

Wallace przyjął kandydaturą
z ramienia Pariii Posiępowej

FILADELFIA, 25.7. (PAP). Henry
Wallace oznajmił w sobotę wieczorem, 
że przyjmuje kandydaturę w  wybo­
rach listopadowych na stanowisko pre 
zydenta St. Zjednoczonych z ramienia

TRZEBA WYCIĄGNĄĆ WNIOSKI
Parę dni temu na jezioro Gard­

no wyruszyła wycieczka złożona z 
23 harcerek Chorągwi Łódzkiej. 
Wycieczka ta nie powróciła. Ło ­
dzie zatonęły i nikt z uczestników 
wycieczki nie uratował się.

Trudno powiedzieć, czy niesz­
częście spowodowane zostało zbyt 
nim obciążeniem łodzi nieumiejęt­
nością kierowania nią, jakimś 
innym niedopatrzeniem czy też 
miał miejsce niezawiniony przez 
nikogo nieszczęśliwy wypadek. 
Ale nad śmiercią 23 harcerek nie 
możemy i nie chcemy przejść spo 
ko j nie.

Mamy w  kraju olbrzymią ilość 
wszelkiego rodzaju kolonii i obo­
zów. Korzysta z nich bardzo duży 
procent dzieci i młodzieży. Jest to 
wielkie osiągnięcie i tym się szczy 
cimy. Tragiczny wypadek zmusza 
nas jednak do zastanowienia się 
czy kierownicy wczasów dziecię­
cych, czy instytucje organizujące 
kolonie przedsięwzięły w s z e l ­
k i e  ś r o d k i  o s t r o ż n o ­
ś c i ?  Trzeba liczyć się z tym, że 
dzieci i młodzież lekceważą nie­
bezpieczeństwo —  gorzej, że pocią 
ga ich niebezpieczeństwo, pewne­
go rodzaju szarżowania, popisy­
wanie się odwagą, (źle zrozumia­
ną) czy (również źle zrozumianą) 
zręcznością.

Dnia 23 bm. naczelniczka harce­
rek ob. Dewitz wydała rozkaz 
specjalny do wszystkich Komen­
dantek i Komendantów obozów 
Rozkaz brzmi:

...nakazuję wzmocnienie ws-z; I- 
! ich zarządzeń gwarantując.yd 
bezpieczeństwo: a ) w czasie i ą- 
i leli b ) w zakresie użytków ; ia 
środków transportu i przejazd v

grupowych, c) w czasie wycie­
czek.

Powołana przez Kuratorium 
Szkolne Okręgu Szczecińskiego 
Specjalna Komisja objeżdża wszy 
stkie obozy letnie i kolonie na 
terenie Pomorza Szczecińskiego ce 
lem stwierdzenia czy przedsięw­
zięto tam wszelkie możliwe środ­
ki zabezpieczające przed nieszczę­
śliwymi wypadkami.

Jest to jednak zaledwie maleń­
ki odcinek. Sprawą tak wielkiej 
wagi jak życie i bezpieczeństwo 
dzieci i młodzieży powinny się za­
jąć niezwłocznie wszystkie insty­
tucje kierujące wczasami. —  Spra 
wa ta powinna wysunąć się na 
czoło ich zainteresowań.

Dotyczy to zresztą nie tyl­
ko wczasów dziecięcych. Nieszczę­
śliwym wypadkom podczas urlo­
pów ulegają i dorośli. I  dlatego 
sprawą tą powinny zająć się rów 
nież Związki Zawodowe, powinna 
energiczne i stanowcze zarządze­
nia wydać Komisja Wczasów.

Nie dyktujemy form tej ak­
cji. Jedno tylko nie ulega dla nas 
wątpliwości: odpowiednie kroki 
powinny być poczynione z całą 
energią, natychmiast jeszcze w  o- 
kresie trwania tegorocznych ko­
lonii i obozów.

Tam gdzie w grę wchodzi 
życie i bezpieczeństwo ludzi, zwła 
szcza młodzieży i dzieci nie może 
być tolerowane niedbalstwo i lek­
komyślność. Nie może być pobła 
m ia  dla ludzi którzy przez opie­
szałość czy brak dozoru stają się 
bezpośrednimi czy pośrednimi 
sprawcami nieszczęść. Niedbal­
stwo w tym wypadku to tyle sa­
nn co zbrodnia i dla tego musi

ć jak najsurowiej karane.

amerykańskiej Partii Postępowej.
Wallace wygłosił przemówienie, w 

którym ostro skrytykował politykę za 
graniczną obecnego rządu amerykań­
skiego. „Zapewniam wa* — powiedział 
Wallace, że gdybym był obecnie pre­
zydentem, to doprowadziłbym do cał­
kowitego porozumienia ze Związkiem 
Radzieckim 1 innymi naszymi sojuszni 
kami z czasu wojny — nie poświęcając 
żadnego z żywotnych interesów Sta­
nów Zjednoczonych. Nasza polityka 
w Niemczech musiała być, siłą rzeczy, 
skazana na całkowite niepowodzenie z 
chwilą stworzenia Bizonii, oraz utwo­
rzenia sztucznej enklawy w zachód - 
nich sektorach Berlina.

Politykę amerykańską w Niemczech 
prowadzą zarozumiali i nieodpowie­
dzialni urzędnicy wojskowi, którzy 
wciąż zatrzaskują drzwi przed rozmo 
wami pokojowymi z przedstawicielami 
władz radzieckich.

Obroty towarowe
małych portów

Ogólny obrót towarowy portów 
tzn. Ustki, Darłowa i Kołobrzegu 
— wyniósł w czerwcu br. 96.556,5 
ton, co stanowi w stosunku do mie­
siąca poprzedniego wzrost o olc. 
18.000 ton. Wszystkie te porty w 
tym okresie odwiedziło 604 statki 
o pojemności łącznej 88.693 NRT. 
Statki te reprezentowały bandery: 
szwedzką, duńską i fińską.

Jedną z najszybciej postępujących prac przy odbudowie stolicy jest zakłada­
nie żelaznej konstrukcji przęseł mostu kolejowego linii średnicowej na Wi­
śle. Most ten zniszczony podczas działań wojennych, niegdyś dwutorowa, 
obecnie odbudowuje się, jako most o cci er ech torach. Założono jut łwa  
przęsła, trzecie Jest W stadium montaż«. Wa ad jęciu fragment mootn — jzra- 
ca przy budowie trzeciego przęsłu: mechanik Sttuwek dociąga śruby.

Pomyślny przebieg żniw
Pomyślne warunki atmosferyczne 

przyczyniły się do znacznego przy­
śpieszenia akcji żniwnej we wszyst­
kich województwach. Przystąpiono 
już do sprzętu żyta oraz do koszenia 
zbóż jarych i pszenicy ozimej.

W chwili obecnej wg meldunków z 
województw centralnych, żyto zostało 
zżęte w granicach od 70 do 90 proc.,

w woj. południowych 1 powiatach 
podgórskich w 15 — 40 proc.

W woj. centralnych 1 południowo- 
zachodnich dokonano już sprzętu ok. 
23 proc. żyta. Na terenie województw 
pomorskiego, kieleckiego, łódzkiego i 
warszawskiego rolnicy przystąpili Już 
cło koszenia jęczmienia i pszenicy ozi­
mej.

Odpowiedź
na dep3s?s g r a t e p ?

W odpowiedzi na depesze grat® 
lacyjne. skierowane na ręce Mar­
szałka Polski Michała Żymiersk:e- 
go i Szefa Sztabu generała Kor­
czyca, zostały wysłane następują­
ce telegramy:

Do Marszałka 
Związku Radzieckiego 
Konstantego Rokossowskiego

W imieniu własnym i całego 
Wojska Polskiego dziękuję Tanu, 
Panie Marszalku, za gorące po­
zdrowienia dla żołnierzy Wojska 
Polskiego w dniu czwartej roczni­
cy odrodzenia Nowej, Demokra- 
tycznej Polski.

Dowódcy Wojsk* Polskiego i 
wszyscy jego żołnierze znają i WT 
soko cenią Pański osobisty wkład, 
Panie Marszałku i bohaterskie wr 
silki Pańskich, okrytych chwałą 
wojsk w dziele wyzwolenia Pol­
ski spod okupacji faszystowskiej 
i stworzenia warunków dla budo­
wy Polski Ludowej;"  ’

Minister Obrony Narodowej 
Michał Żymierski 
Marszałek Polski

X ,
Pan Generał Armii Ludwik 
Syobo.da, Minister Obrony 
Narodowej Republiki Cze­
chosłowackiej

Wielce Sza*. Panie Ministrze!
W  imieniu własnym i całego 

Wojska Polskiego serdecznie dzię­
kuję za życzenia przesłane mi w 
związku ze ¡Świętem Odrodzeni* 
Polski. Jednocześnie proszę przy­
jąć moje gorące pozdrowieni* o- 
raz życzenia dalszych, jeszese 
wspanialszych sukcesów w dziele 
Utrwalenia demokracji ludowej i 
rozwoju bratniej Armii Czecho­
słowackiej.

Minister Obrony Narodowej 
Miewał Żymierski 
Muuułck Bohhi

X

Pan Generał Armii Bohnmfl 
Kocek, Szef Sztabu Gen. 
Armii Czechosłowackiej

Wielce Szan. Panie Generale!
Serdecznie dziękuję za nadesła­

ne życzenia w związku ze Świę­
tem Odrodzeni» Polski. Proszę je­
dnocześnie przyjąć moje najlepsze 
życzenia pomyślnego rozwoju brat 
niej Armii Republiki Czechosło­
wackiej.

Szef Sztabu Generalnego WF 
Korczyc Władysław 

Generał Broni

Andre Maiie zwolennikiem planu Marshalla
i z a l e c e ń  l o n d y ń s k i c h

Komuniści francuscy przeciwko nowemu premierowi
PARYŻ, 25.7. (PAP). Francuskie

Zgromadzenie Narodowe po całodzien 
nych debatach 350 głosami przeciwko 
110 udzieliło desygnowanemu premie­
rowi radykałowi Andre Marie tzw. in­
westytury, tj. upoważnienia do sformo 
wania nowego rządu.

Lista członków nowego rządu, jak 
przypuszczaj ą, zostanie opublikowana 
dopiero w niedzielę. Z kół wiarygod­
nych informują, że w nowym rządzie 
tekę ministra finansów i gospodarki 
narodowej obejmie Paul Reynaud, b 
premier z okresu kapitulacji Francji' 
zaś tekę ministra spraw zagranicznych 
— Robert Schuman, premier poprzed­
niego rządu. Leon Blum ma zostać mi 
nistrem stanu.

PARYŻ, 25.7. (PAP). Andre Marie,
któremu prezydent Auriol powierzył

Minister rolnictwa ^ S R
odznaczony wstęgą Odrodzenia Polski

Dnia 24 lipca br. o godz. 12 w sali 
Pompej ańskiej Belwederu Prezydent 
Rzeczypospolitej Polskiej odznaczył 
czechosłowackiego ministra Rolnic­
twa p. Juliusza Diurisza wielką wstę­
gą Odrodzenia Polski, za wybitne za­
sługi w dziedzinie współpracy polsko- 
czechosłowackiej .

Ob. Prezydent odznaczył ponadto 
Krzyżem Komandorskim Orderu Od­
rodzenia Polski d-ra Michała Palta­
na, pełnomocnika dla spraw rolnic­
twa ; leśnictwa na Słowację oraz dra 
jnż. Jerzego Kotiatko wiceministra 
Roln, Republiki Czechosłowackiej.

W dniu 24 bm. przebywający od 
paru dni w Polsce czechosłowacki mi 
nister rolnictwa Juliusz Diurisz prze 
prowadził w Warszawie rozmowę z 
przedstawicielami prasy stołecznej.

O Wystawie Ziem Odzyskanych 
min. Diurisz .powiedział. „Słyszeliśmy 
wiele o odbudowie i zagospodarowa­
niu polskich ziem zachodnich. Ale do 
piero bezpośrednie zaznajomienie się 
z ogromem tych prac na Wystawie u- 
możliwia należyte zorientowanie się 
w tym zagadnieniu”.

misję utworzenia no ego gąfyinetu,
wygłosił w sobotę przed .południem 
przemówienie w Zgromadzeniu Naro­
dowym, W przemówieniu tym, Marle 
zakreślił program przyszłego rządu.

W odniesieniu do problemu nie­
mieckiego Marie oświadczył, że nie­
cenia konferencji londyńskiej oraz 
sformułowane przez Generalne Zgro­
madzenie zastrzeżenia, które przyszły 
rząd zamierza wziąć pod uwagę, będą 
stanowiły podstawę, polityki francus­
kiej wobec Niemiec.

Marie wystąpił w swym przemówię 
niu jako całkowity zwolennik planu 
Marshalla, podkreślając równocześnie 
trudną sytuację gospodarczą, w ja­
kiej Francja się obecnie znajduje. 
Według słów Marie, brak dewiz sta­
wia pod znakiem zapytania handel 
Francji nawet % jej sąsiadami.

Marie podkreślił konieczność daleko 
idących wewnętrznych reform i zapo­
wiedział, że rząd jego zwróci się do 
parlamentu z wnioskiem o przyznanie 
specjalnych pełnomocnictw w dziedzl 
nie ekonomicznej. Przemysł znacjona. 
lizowany znajdzie się pod socjalną 
opieką rządu.

Marie oświadczył, że w razie przyję 
cia jego programu, powoła do życia 
ścisły gabinet złożony z wypróbowa­
nych i zasłużonych polityków. Ten ma 
ły gabinet o ograniczonej ilości człon 
ków będzie miał nazwę — według pro 
jektu Marie — „Stałej Rady Rządo­
wej".

Po przemówieniu Marie, przyjętym 
życzliwie przez prawicę i centrum, roz 
poczęła się debata. Jako pierwszy za­
brał głos poseł komunistyczny — Bil-
!OUX. ...-......... .. - -

Mówca; zdecydowanie sprzeciwił ' « *  
upoważnieniu Marie do sformowania 
nowego rządu,’ gdyż*rząd, który on 
stworzy, może przybliżyć Fran-je ' <• 
katastrofy. Redzie to bowiem rząd, 
który nadal iść będzie na ustępstw* 
wobeę USA.

Naród francuski pragfiie zmian *d 
podstaw. Marie zmian tych dokonać 
nie może i nie ehee. Świadczą o tym 
nazwiska osób, które zamierza wpro­
wadzić dó rządu. Paul; Reynaud post* 
wił w roku 1940 Francję przed altem« 
tywą: albo zostać dominium brytyj­
skim; albo stać się łupem Petain* i 
Hitlera. Reynaud jest conajmniej syrn 
bólem rządu katastrofy narodowej. 
Kim jest Blum? — pyta dalej Billoux. 
Jest on tym, który podpisał układ z 
Byrnesem — ów pierwszy akt uległoś 
ci wobec Stanów Zjednoczonych, jest 
on tym, który od roku 1920 organizo­
wał rozłam sił robotniczych i demokra 
tycznych.

PARYŻ, 25.7. (PAP). Na ręce prezy­
denta republiki francuskiej Auriola 
napływają ,w dalszym ciągu rezolucje, 
domagające się utworzenia rządu de­
mokratycznego z udziałem partii ko­
munistycznej. Rezolucje nadesłały licz 
ne organizacje zawodowe, Biuro Kra-
jowe towarzystwa przyjaźni Francji— 
ZSRR, związek pomocy ludowej, sto­
warzyszenia młodzieżowe i  kobiece.

W Beziers oraz w Mariebach robol- 
mcy odbyli strajk manifestacyjny, do­
magając się rządu demokratycznego. 
Sekretarz CGT Duchat w deklaracji 
złożonej prasie paryskiej wypo* 
wiedział się przeciwko, zapowiedzi*- 
nej.gttBez Andre Marie.-półi^oft.if*'' 
jąc udział w  jego rządzie -
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Stan zdrowia Togliattiego
poprawia się

RZYM. 25.7. (PAP). W piątek po po 
hidniu dokonano zdjęć roentgenow- 
skieh, które potwierdziły polepszenie 
sie ogólnego stano zdrowia Togłiat' 
tiego. Rany pooperacyjne goją się do­
brze.

--------oOo--------

Kampania szantażu i psychozy wojennej
spe łz ła  na n iczym

120 rocznica urodzin
Czet ny s ie  w s’„iego

MOSKWA, 25.7. (PAP). W dniu dzi­
siejszym mija 120 rocznica urodzin 
wielkiego myśliciela rosyjskiego, filo­
zofa i krytyka literackiego — Mikoła 
ja Czerny szewskie go.

Wszystkie gazety zamieściły artyku 
ły. poświęcone życiu i działalności te­
go wybitnego pisarza — rewolucjoni­
sty. „Prawda" podkreśla, że Czerny- 
szewski należy do tych „wielkich sy­
nów narodu rosyjskiego, którzy swą 
pracą, walką i życiem pomogli utoro­
wać drogę rewolucji w Rosji“ ,

—oOo—

„Izwiestia o wynikach polityki U S A  w sprawie Berlina

Karl Fagerholm
tworzy nowy rzqd fiński

HELSINKI, 25.7. PAP). Przedstawi­
ciel partii socja! - demokratycznej i 
b. przewodniczący ostatniego parla­
mentu fińskiego Karl Fagerholm wy-

MOSKWA. 25.7. (PAP). — W ko 
mentarzu do ostatnich manewrów 
rządu amerykańskiego w związku z 
sytuacją w Niemczech, ..Izwiestia" 
podkreślają, że polityka USA znala­
zła się obecnie w ślepym zaułku. A- 
wanturnicze posunięcia Anglosa.sów 
w Niemczech zwróciły się przeciwko 
nim samym, a kampania szantażu i 
psychozy wojennej podjęta wokół 
sprawy Berlina spełzła na niczym 
wobec spokojnej i zdecydowanej po 
stawy władz radzieckich.

„Świat przekonał się raz jeszcze— 
pisze dziennik — że słowom radziec­
kim towarzyszą zawsze czyny. Zwią
zek Rac.zieesi Który — zgoda e z u- 
mową jałtańską i poczdamską — przy 
jął na siebie szereg zobowiązań, 
wprowadza je konsekwentnie w życie
w swojej strefie okupacyjnej i wal - 
czy o realizację tych postanowień w 
całych Niemczech. Najlepszym przy­
kładem konsekwencji tej polityki 
jest decyzja w sprawie aprowizacji 
Berlina.

Rozdmuchiwanie psychozy wojen­
nej wokoł ..sprawy Benin-'1 — Jccmraził zgodę na utworzenie nowego rzą T  , V.

du w miejsce poprzedniego gabinetu tynuu«  g e s t i a  1 -  miało jednak 
wto™ „ . t J .  Z . , na ceiU nie tylko, bezskuteczne oczy-koalicyjnego. który ustąpił 

nich wyborach.
po ostat-I

Aktyw wrocławski PPR
sol'daryzuje się z uchwałami 

Plenum KC PPR
W Komitecie Miejskim Polskiej Par 

th Robotniczej odbyła się narada ak­
tywu PPR. w której udział wzięło oko 
ło 500 członków partii. Po referacie 
tcw. Romaniuk o uchwałach lipcowe­
go Plenum KC PPR i po szczegółowej 
dyskusji zebrani uchwalili rezolucję, 
w której całkowicie solidaryzują się 
z uchwałami Biura Informacyjnego 
w ocenie sytuacji w Komunistycznej 
Partii Jugosławii oraz w pełni popie­
rała uchwały ostatniego Plenum KC 
PPR.

—oOo—

Obrady wojewódzkiego
aktywu PPS

W wojewódzkim Komitecie PPS we 
Wrocławiu odbyły się narady aktywu 
PPS woj. dolnośląskiego. Tematem 
obrad był referat, wygłoszony na od­
prawie aktywu centralnego przez gen. 
sekretarza PPS — tow. Cyrankiewicza. 
Referat wygłosił członek KW PPS — 
tow, Matuszewski.

Zebrani postanowili również
wysłać do sekretarza Włoskiej
Partii Komunistycznej Palmiro To- 
gliatti depeszę, wyrażającą oburzenie 
z powodu dokonanego nań zbrodnicze 
go zamachu.

wiście, szantażowanie Związku Ra - 
dzieckiego. Cnodziro tu równoczesn e 
o nacisk na najsłabsze i najmniej 
pewne ogniwa unii zachodniej, a mia
nowieie na i  , ancie i Benelux, za­
niepokojone ostatnimi posunięciami 
Anglos asów w Bizonii. Zasadniczym 
celem konferencji Unii zachodniej w 
Hadze było właśnie stłumienie tej nie 
pożądanej dla Angiosasów reakcji we 
Francji i w krajach Beneluxu, zastra 
szenie tych państw „konfliktem ber­
lińskim'1, oraz jeszcze silniejsze przy 
wiązanie ich do rydwanu amerykań - 
skiego. Pod osłoną tajemnicy, którą 
okryte były rozmowy haskie, odby - 
walo się usilne przekonywanie „wa­
hających się partnerów bloku za - 
chodniego".

BERLIN, 25.7. (PAP). — Na tajnej 
konferencji w Ruedesheim, która od 
bywała się w dniach 20 — 22 lipca 
premierzy prowincji zachodnio - nie 
mieckich przypieczętowali podział 
Niemiec, zapominając zupełnie o 
sprzeciwach, jakie wysunęli w stosun 
ku do uchwał londyńskich na po - 
przedniej konferencji w Koblencji.

Jak wynika z oficjał go oświad­
czenia, w Ruedesheim w ogóle nie 
była poruszana sprawa przyjęcia czy 
też odrzucenia zaleeeń londyńskich. 
Na porządku dziennym figurował je 
den tylko punkt: w jaki sposób wpro 
wadzić w życie uchwały londyńskie.

W Ruedesheim powołano do życia 
dwie komisje, których zadaniem bę­
dzie opracowanie szczegółowego pla­
nu utworzenia trójstrefowego, sepa­
ratystycznego państwa niemieckie - 
go. W dniu 28 lipca politycy zachod­
nio _ niemieccy przedstawią guberna 
torom USA, Anglii i Francji ostateez 
n'e opracowany nrogram państwa za 
chodnło - niemieckiego.

BłĄRLIN. 25.7. PAP). —  Agencja 
ADN donosi, że w ostatnich dniach 
zaobserwowano duży ruch w punk­
cie pogranicznym Marienborn w zwią 
zku z masowym napływem Francu - 
zów, wyjeżdżających z Berlina.

W dniach od 16 do 21 lipca granicę 
m:edv"'strefowa orze sPo 553 przedsta­
wicieli francuskiego zarządu wojsko 
wego w Berlinie razem z rodzinami. 
Wśród opuszczających miasto zaob­
serwowano oficerów różnych stooni 
wojskowych do pułkownika włącz - 
nie. Niektórzy z oficerów francuskich 
oświadczyli, że masowy wyiazd Frań 
cuzów z Berlina wywołał duże nisza 
dowcipnie w tamtejszej kolonii ame 
rykańskiej.

Według tej same! agencji, zanoto­
wano szereg wypadków przechodze­
n i  między strefowej granicy przez 
oficerów amerykańskich, którzy orni 
jają posterunki radzieckie.

BERLIN, 25.7. (PAP). — W so-botę 
opublikowany został rozkaz dowód -
cy naczelnego radzieckich wojsk oku 
pacyjnych w Niemczech marszałka 
Sokołowskiego, wprowadzający z 
dniem 25 bro. w radzieckiej strefie 
okupacyjnej oraz na terenie Wielkie 
go Berlina nowe banknoty z napisem 
„Deutsche Mark", emitowane przez 
utworzony niedawno Niemiecki Bank 
Emisyjny. Wymiana znajdujących się 
obecnie w obiegu banknotów z nakle 
jonymi kuponami nastąpi w stosun­
ku 1 do 1 w dniach 25 •— 28 bm. Po 
27 lipca w strefie radzieckiej oraz na 
terenie Wielkiego Berlina jedynie 
prawnym środkiem płatniczym będą 
nowe marki.

U c h w a ł y  R a d y  M i n i s t r ó w
I Projekt ten przewiduje uregulow* < 
I nie opłat komornianych za wynajem

Analogicznie do przyjętej w czerw­
cu br. uchwały o państwowej akcji
oszczędnościowej Rada Ministrów na j lokali mieszkalnych i użytkowych 
posiedzeniu w dniu 24 hui. powzięła ' stopniu, umożliwiającym racjonalny 
uchwalę, dotyczącą oszczędności w In eksploatację oraz bieżące i kapitalne
stytucjach i organizacjach społecz - 
"hycli w samorządzie gospodarczym i 
zawodowym. Przewidywane oszczęd - 
nośei w tych instytucjach wyniosą 
ok. 21 miliardów zł, co łącznie z pań 
stwową akcją oszczędności da krajo­
wi około 130 miliardów zł do końca 
br. Uchwala przewiduje w W 5 'że j wy 
mienionych organizacjach zastosowa­
nie oszczędności w wysokości nie
mniejszej niż 2,3 proc. kwoty calorocz 
nego budżetu na rok 1948.

Ponadto Rada Ministrów uchwaliła 
dekret o zmianie obowiązującej od r. 
1922 ustawy o urlopach pracowni­
czych. Na podstawie tej uchwały u- 
zyskują prawo do urlopów pracowni 
cy drobnych zakładów pracy
(zatrudniających do 4 pracowni.

SED . Neues 
ze: „Dla Berlina po

ków), dotychczas pozbawieni urlopów 
W komentarzu na temat- nowego za | wypoczynkowych. Nadane zostało rów 
a37łinifl i i , ; ni eż prawo do urlopów pracownikom

młodocianym już po upływie półrocz­
nej pracy w danym zakładzie, w wy­
sokości 7 dni.

Przyjęty dekret przewiduje, że urlo 
pów wypoczynkowych udziela sie za - 
sadniezo w czasie od 1 kwietnia do 31 
października i od 1 grudnia do 28 lu­
tego. Wynika z tego, że w marcu i li­
stopadzie nie można przymuszać pra­
cowników do wykorzystywania swych 
urlopów.

Następnie odbyło się pierwsze czy­
tanie projektu dekretu o najmie loka 
Ii, którego ostateczne przyjęcie przez 
Radę Ministrów nastąpi we wtorek 
dnia 27 bm.

organ centrałn 
Deutschland'1 p' 
zostaje nadal aktualne zadanie wyeli 
minowania podwójnej waluty i p o .
zostawienia nowej marki niemiec­
kiej, jako jedynego środka płatnicze 
go“.

BERLIN. 25.7. (PAP). Podano u- 
rzędowo do wiadomości, że władze 
okupacyjne państw zachodnich wy­
raziły zgodę na utworzenie w zachód 
nich sektorach Berlina punktów wy­
miany marek niemieckich z naklej -  
ką na nowe „Deutsche .Mark", wpro 
wad z one rozkazem marszałka Soko - 
łowskiego. ,

remonty. Dla pokrycia kosztów kapi­
talnego remontu domów mieszkał -  
nyeh przewiduje się powołanie ogól * 
nokrajowego oraz powiatowych 1 
miejskich funduszów gospodarki 
mieszkaniowej. Dotychczasowe opła­
ty za świadczenia pozostają w mocy.

Podwyżka czynszów komornianyclł 
nie dotyczy pracowników państwo «  
wych. samorządowych oraz wszyst­
kich innych osób. których główną pod 
stawa utrzymania jest\stosunek pra­
cy najemnej lub zawodowa twór­
czość. działalność naukowy, artysty er 
na. literacka i publicystyczna, nie do 
tyczy również emerytów, osób pozo« 
stających chwilowo bez pracy' ltp.

----------—  O U O ---------------

Układ handlowy
między Austrię i C SR

M arsz. S s k d o w s k i o przepisach
komunikacyjnych w  Berlinie

Rozmowa z dziennikarzem amerykańskim
Korespondent agencji „United 

Press“ Mc Dsrmott zwrócił się do
marszałka Sokołowskiego w czasie 
przyjęcia w Polskiej Misji Wojskowej 
z okazji Święta Odrodzenia z prośbą 
o udzielenie odpowiedzi na kilka py _ 
tań, związanych z sytuacją w Berli­
nie

Mc Dermott zapytał marszałka So­
kołowskiego, kiedy będzie mógł poje­
chać swoim samochodem na urlop,
gdyż wobec blokady Berlina nie mo­
że opuścić miasta i dostać się na Za­
chód.

Święto Odrodzenia Polski zagranicą
USA

WASZYNGTON, 25.7. (PAP). Pla­
cówki dyplomatyczne i konsularne 
RP w Waszyngtonie, Nowym Jorku, 
Chicago, Detroit i Pittsburgu, uroczy­
ście obchodziły dzień święta narodo­
wego. Radiostacje urządziły specjal­
ne audycje z przemówieniami okolicz 
ilościowymi, koncertami muzyki pol­
skiej itd.

W czwartek 22 lipca ambasador RP 
Winiewicz wydał w Waszyngtonie 
przyjęcie, w którym wz:ęli udział mi­
nister handlu Sawyer, minister armii 
Kenneth Royall, podsekretarz depar­
tamentu Stanu George Allen i radca 
tegoż departamentu Charles Bohlen. 
Na przyjęcie przybył cały korpus dy­
plomatyczny, oraz liczna reprezenta­
cja członków Kongresu. Dnia 23 lipca 
związek zawodowy pracowników mi­
nisterstwa spraw zagranicznych RP w 
Waszyngtonie urządził spotkanie to­
warzyskie. Pogadankę okolicznościo­
wą wygłosi! pierwszy sekretarz amba 
sady Tadeusz Jaworski. Podobne po­
gadanki odbyły się również w konsu­
latach RP w Stanach Zjednoczonych. 
W Chicago i Detroit odbyły się uro­
czyste nabożeństwa na intencję Pol­
ski.

NOWY JORK, 24.7. (PAP). Z okazji 
święta narodowego odbyło się przyję­
cie w konsulacie RP w Nowym Jor­
ku, urządzone przez konsula general­
nego Jana Galewicza, na które przy­
byli przedstawiciele korpusu konsu­
larnego z Jakubem Łomakmem. kon­
sulem generalnym ZSRR. Francis E- 
vansem, konsulem generalnym Wiel­
kiej Brytanii. Chancelem, konsulem 
generalnym Francji na czele. Przy­
byli również wybitni przedstawiciele 
świata politycznego i intelektualnego 
Stanów Zjednoczonych i Polonii ame 
rykańskiej. W tym samym dniu od­
był sie transmitowany przez rozgło­
śnię nowojorską koncert muzyki pol­
skiej dla uczczenia święta odro­
dzenia. Przemówień.e okolicznościowe 
wygłosił konsul generalny Jan Gale- 
W1CŁ

KANADA
OTTAWA. 25.7. (PAP). W Posel­

stwie RP w Ottawie minister pełno­
mocny L. F. Milnikiel w dniu Święta 
Iw rodowego 22 lipca przyjął przedsta 
v..;cieli rządu Kanady, korpus dyplo­
matyczny, świat naukowy, artystycz­
na prasę. Rad;o kanadyjskie CBS z 
okazji Polskiego Święta Narodowego 
nadało specjalną audycję w godzi­
nach wieczornych, rozpoczętą odegra­

niem hymnu narodowego i poświęco­
na utworom Chopina i Paderewskie­
go.

TURCJA
ANKARA, 25.7. (PAP). — Z okazji 

święta narodowego Polski ambasada 
RP w Ankarze wydała przyjęcie, na 
które przybyli reprezentanci rządu, 
generalicja z szefem sztabu — genera 
łem Omurtakiem na czele, wyżsi u- 
rzędnicy ministerstwa spraw zagra­
nicznych, członkowie korpusu dyplo
matycznego, oraz przedstawiciele tu­
reckiego świata naukowego, artystycz | zrozumienia, że rozmowę uważa
nego i dziennikarskiego.

Marszałek Sokołowski odpowiedział 
z uśmiechem, iż żadnej blokady Ber­
lina nie ma, że kto chce z Ameryka­
nów może jechać, o ile zastosuje się do 
przepisów, które już od dawna obo­
wiązują w strefie amerykańskiej. „Do 
czerwca bieżącego roku — powiedział 
marszałek Sokołowski — Amerykanie 
mogli swobodnie przejeżdżać przez 
strefę radziecką, natomiast obywate­
le radzieccy, udający się do strefy a- 
merykańskiej. musieli starać się za 
każdym razem o specjalne zez wole _ 
nia. Chcielibyśmy zatem — dodał mar 
szalek Sokołowski — żeby w naszej 
strefie obowiązywał ten sam porzą - 
dek. te same przepisy ruchu, jąkie 
Amerykanie wprowadzili u siebie“.

„Wchodząc do cudzego domu nie 
mamy zwyczaju kłaść nóg na stół -— 
powiedział marszałek ■ Sokołowski. 
Chcielibyśmy, aby nie czynili tego 
również inni, znajdujący się w naszym 
domu".

Na dalsze pytania, w sprawie kolei 
na trasie Berlin — Helmstedt, mar­
szałek Sokołowski udzielił następują 
cej odpowiedzi: „Nie chciałbym obra 
zić moich przyjaciół Polaków tym, że 
na przyjęciu z okazji ich święta naro 
dowego będę rozmawia! o sprawach 
urzędowych“ , dając tym samym do

za

Kongres KPJ odbywa si? w całkowitej izolacji
od międzynarodowego ruchu robotniczego

I wyczerpaną.

Zw ią ze k Radziecki zm niejsza
odszkodowania wojenne Bułgarii

SOFIA, 25.7. (PAP). Radziecki charge 
d’affaires w Bułgarii — Lewiczkin. 
zawiadomił rząd bułgarski, że rząd 
ZSRR — uwzględniając prośbę Bułga 
rii — postanowił wyrazić zgodę na 
zmniejszenie należnych mu na mocv 
traktatu pokojowego odszkodowań 
wojennych.

Rząd radziecki zgodził się obniżyć
0 połowę z 9 milionów dolarów do 4
1 pół miliona — sumę należną Związ­
kowi Radzieckiemu z b. aktywów nie 
mieckich w Bułgarii. Równocześnie 
ZSRR zrzekł się pretensji do sumy 
2.970 milionów lew z tytułu szkód wy

sie, kiedy znajdowały się one pod kon 
trolą b. bułgarskich organów rządo­
wych.

Rząd radziecki postanowił również 
przekazać Bułgarii urządzenia handlu 
we i transportowe, należące do ZSRR 
w Bułgarii za połowę ich wartości, u- 
stalonej pierwotnie na sumę 576 milio 
nów lew.

MOSKWA, 25.7. (PAP). — Kores­
pondent .Prawdy“ podaje: „Kongres 
komunistycznej partii Jugosławii, któ 
ry zaczął się 21 lipca w Belgradzie, 
odbywa się w warunkach całkowitej 
izolacji od międzynarodowego ruchu 
robotniczego. Ani jedna komunistycz­
na partia na świecie nie wydelego­
wała swego przedstawiciela, mimo, że 
jugosłowiańska partia komunistyczna 
rozesłała liczne zaproszenia. Decy­
zja partii komunistycznych ZSRR, 
Francji, Czechosłowacji, Belgii, 
Włoch, Hiszpanii, Albanii oraz Buł­
garskiej Partii Robotniczej (komuni­
stów), Polskiej Partii Robotniczej, 
Węgierskiej Partii Pracujących, Ru­
muńskiej Partii Robotniczej itd., któ­
re całkowicie solidaryzowały się z m- 
chwałami Biura Informacyjnego od­
rzucając zaproszenie na kongres ko­
munistycznej partii Jugosławii, nie 
została podana do wiadomości człon­
ków komunistycznej partii Jugosła­
wii.

Wobec faktu takiej całkowitej izo­
lacji, specjalnego znaczenia nabiera 
wiadomość podana przez jedną z za­
granicznych rozgłośni, że jedyna or­
ganizacja, która dla celów prowoka­
cyjnych przyswoiła sobie nazwę par­
tii komunistycznej Szwajcarii, wyśle 
swoich delegatów na zjazd komuni­
stycznej partii Jugosławii.

Wiadomo wszystkim, że organizacja 
ta, która pojawiła się w marcu 1945 
r. — jest trockistowską organizacją, 
pozostającą na usługach policji i wy­
wiadu zagranicznego. Została ona 
zdemaskowana jeszcze w 1946 r. na 
łamach prasy radzieckiej („Prawda11 z 
13 kwietnia 1946 r.) jako przestępcza, 
prowokalorska grupa trockistowską. 
Celem tej grupy było zwalczanie „Par
tii Pracy“ w Szwajcarii, która broni
interesów klasy robotniczej i pracują­
cych w Szwajcarii, zwalczanie ruchu 
komunistycznego i demokratycznego.

Działacze szwajcarskiej „Partii Pra 
cy“ szeroko znani w międzynarodo­
wym ruchu robotniczym nieraz dema 
skowali wspomnianą szajkę, pozosta­
jącą na żołdzie przemysłowców i za­
granicznego wywiadu imperialistów. 
Jest więc bardzo znamienne, że właś­
nie ta prowokalorska, trockistowską 
organizacja z gruntu wroga dla mię­
dzynarodowego ruchu robotniczego ,i

komunistycznego — wyraziła chęć, 
jak doniosła pewna zagraniczna roz­
głośnia — wysłania delegatów na 
zjazd komunistycznej partii Jugosła­
wii.

MOSKWA, 25.7. (PAP). — Pisma 
moskiewskie opublikowały oświadcze­
nie dalszej grupy komunistów jugo­
słowiańskich przechodzących wyszko­
lenie w wojennych szkołach ZSRR, 
którzy przyłączyli się do otwartego 
pisma swych rodaków wystosowane­
go do V zjazdu Komunistycznej Par­
tii Jugosławii. Podobnie, jak poprzed­
nie, pismo wyraża protest z powodu 
wrogiej polityki KPJ w  stosunku do 
Związku Radzieckiego i bratnich par­
tii komunistycznych. (w)

WIEDEŃ, 25.7. (PAP). Jak donosi 
austriacka agencja prasowa, rokowa­
nia handlowe między Austrią i Cze­
chosłowacją doprowadziły w dniu 23 
lipca do parafowania układu o wymiń 
nie towaru i układu płatniczego. Wy­
miana towarów odbywać się będzie na 
zasadzie kombinowanego systemu, roz­
liczeniowe - kompensacyjnego.

------- oOo-------

O b ra d y p o 's k o -c ze c b o s lo w a c k ie i
komisji rolniczej

W dniu 24. bm. rozpoczęły się W 
Warszawie obrady polsko - czechosło­
wackiej komisji rolniczej, utworzonej 
w ramach Rady Współpracy Gospodar 
czej Polski i Czechosłowacji.

Z Pragi przybyła delegacja czecho­
słowacka, złożona z 25 osób, z przed­
stawicielem Ministerstwa Rolnictwa 
inż. Lamberkiem jako przewodniczą­
cym.

Ze strony polskiej biorą udział w 
obradach członkowie sekcji polskiej 
Komisji pod przewodnictwem Dyr. 
Den. Rolnictwa CUP, inż. Rzendow- 
skiego.

Obrady będą trwały 3 dni.
—oOo—

P Z Z  w y j a ś n i a :
W związku z notatką podaną przez 

część prasy w sprawie cen zbóż i prze 
tworów zbożowych, Dyrekcja PZZ ko 
munikuje, że ceny płacone za zboże 
nie uległy żadnym zmianom i poda­
wane są bieżąco przez' giełdy zbożo­
wo - towarowe.

Kom uniści b ry ty jscy
domagają się zmiany polityki rządu

LONDYN, 25.7. (PAP). — Sekretarz 
generalny brytyjskiej partii komuni­
stycznej Harry Pollitt w artykule za­
mieszczonym na łamach „Daily Wor- 
ker“ stwierdza, że obecna sytuacja 
międzynarodowa jest następstwem po 
li tyki rządu Partii Pracy, który zwią 
zał się z imperializmem amerykańskim 
i uchyla od wypełniania zobowiązań, 
wypływających z układu poczdamskie
go.

Zdaniem Pollitta, trwały pokój moż 
na osiągnąć tylko wówczas, jeśli Wiel 
ka Brytania spełni następujące postu 
laty:

Zerwie z polityką, prowadzoną przez 
USA zarówno w całych Niemczech jak 
i w Berlinie.

Odmówi kategorycznie Ameryce 
wszelkich baz dla jej lotnictwa.

Wypowie wszelkie porozumienia taj 
na i jawne, zawarte ze Stanami Zjed
noczonyrm.

Podejmie rozmowy gospodarcze i po 
lityczne ze Związkiem Radzieckim i 
demokracjami ludowymi.

Poprze politykę wobec Niemiec 
zaakceptowaną na Konferencji War­
szawskiej.

Zredukuje wydatki wojskowe i wy­

cofa swe wojska z Grecji i Malajów.
Poprze akcję, zmierzającą do potę­

pienia bomby atomowej, jako środ­
ka prowadzenia wojny oraz do zaka­
zania propagandy wojennej.

Ilfedoszly zamachowiec
na siedzibę O N Z

aresztowany
, NOWY JORK, 25.7. (PAP). Stefan 

Supina, który dokonał przed dwoma 
dniami zamachu na siedzibę ONZ. 
zrzucając z samolotu środki wybucho 
we, oddał się w ręce policji w New 
Haveen,

Skupina będzie oskarżony o niele­
galne posiadanie materiałów wybucho 
wych.

Policja, przeszukująca teren niedo­
szłego zamachu, znalazła kopertę za- 
adresowaną do Generalnego Zgroma­
dzenia ONZ. W kopercie tej były pa­
piery Supiny, wydane przez jedną z 
jednostek wojskowych, na których 
widniał duży napis czerwonym aha- 
mentem: „Mamy dość wojny — chcą 
my pokoju’1.

rządzonych na tych aktywach w okre I dziecku

Rząd bułgarski wyraził radzieckie­
mu charge d'affaires podziękowanie 
za decyzję rządu ZSRR, stanowiącą 
nowy dowód przyjaźni i pomocy, uży 
czanej Bułgarii przez Związek Ra-

Konferencja marshailowska
ministrów spraw zagranicznych

kly porządku dziennego są r.astępu-PAFYZ, 25.7, (PAP). W niedzielę roz 
pocznie się w Paryżu konferencja mi 
nistrów spraw zagranicznych 16-tu 
państw marshallcwskich. Główne pun

W y s ta w a  le kkie g o  p rze m y s łu  G3R
w Mos wie

MOSKWA, 25.7. (PAP). — W przy­
szłym tygodniu otwarta będzie w Mo 
skwie wystawa czechosłowackiego 
przemysłu lekkiego, zorganizowana 
staraniem czechosłowacko - radziec­
kiej Izby Handlowej w Pradze. Na 
wystawę przybędą czechosłowaccy mi

jące:
1) Rozdział kredytów, otrzymywa­

nych w ramach planu Marshalla.
2) Warunki spłacania części pomocy 

amerykańskiej, mającej charakter po­
życzki.

3) Zacieśnienie współpracy między 
państwami marshallowsfcimi.

Dziennik „Ce Sair“ w komentarzu
do konferencji podkreśla, że w spra­
wie ostatniego punktu porządku dzień 
nego zarysowuje się głęboka różnica 
zdań między państwami marshallow- 
skimi a Stanami Zjednoczonymi, ujaw 
niająca sie ze szczególną siłą zw 
cza między Anglią a USA, Między ' ", 
państwami — pisze „Ce Soir" — l- 
nieją głębokie sprzeczności interesów,nistrowie handlu zagranicznego —

Gregor, handlu wewnętrznego — Kraj I które doprowadzić mogą do całkowite 
cir i przemysłu — Kliment, Igo zniweczenia planu Marshalla, __ _

R O Z T E R K A  I  I M P A S
Prasa zagraniczna w sprawie Berlina

„Polityka Stanów Zjednoczonych w 
Niemczech, której nie chcą ani Niem 
cy, ani Francuzi, ani Polacy, ani Ro­
sjanie, ani nawet cywile z Departa­
mentu Stanu — nie jest widocznie 
arcydziełem“.

Który to publicysta zza żelaznej 
kurtyny, tak ostro ocenia postępowa­
nie Amerykanów w Niemczech? Nie, 
to nie żaden dziennikarz z za żelaz­
nej kurtyny, lecz jeden z najgłośniej 
szych, prawicowych publicystów ame­
rykańskich Walter Lippman z „New 
York Herald ’iYibune". Olo jeuen z 
wielu przykładów świadczących o po­
głębiających się na zachodzie rozbież 
ilościach zdań na temat — co robić 
dalej w Niemczech? Rozbieżności 
zdań zaczynają już przybierać charak­
ter „wojny wszystkich przeciw wszy­
stkim“, w której Francuzi i Anglicy 
mają pretensje do Amerykanów 1 w 
której jedni dyplomaci amerykańscy 
rzucają gromy na głowy innych dy­
plomatów. „New York Herald Tribu- 
ne“ stwierdza z żalem, że na jsłabszym 
punktem w pozycji państw zachodnich 
jest to, że nie posiadają one pozytyw 
nego planu niemieckiego, w przeci­
wieństwie do ZSRR, który , obok po­
sunięć negatywnych ma zawsze W’ re­
zerwie koncepcje pozytywne11.

Na pogłębienie zamieszania 1 roz-J

dźwięków wpłynęły zwłaszcza dwa 
fakty: kryzys rządowy we Francji i 
zarządzenie władz radzieckich o prze­
jęciu przez nie aprowizacji caiego Ber 
lina. Kryzys francuski pokazał sła­
bość rządów „trzeciej siły" j chwiej- 
ność podstaw bloku zachodniego. Za­
rządzenie radzieckie uniemożliwiło po 
sługiwanie się obłudnym argumentem 
troski o wyżywienie Berlina. Clay 
chciał przez „most powietrzny" przejść 
do historii. Wykpili go whiśni roda­
cy, a prasa waszyngtońska utrzymuje, 
że otrzymał on już podobno polecenie 
„spokojniejszego zachowania się w 
Berlinie“.

Gazeta brytyjska „Manchester Gu­
ardian" zrozumiała już, że bezpośred­
nim wynikiem not zachodnich do ZSRR 
było „os-tatecźne przypieczętowanie nie 
porozumienia między Zw. Radziec­
kim a państwami zachodnimi. Toteż 
w związku z tym państwa zachodnie 
muszą się obecnie poważnie zastano­
wić, w jaki sposób naprawić ten błąd“ .

„Daily Express“ przyz,naje, że „ana 
liza sytuacji berlińskiej dokonana 
przez Departament Stanu wykazuje 
iż Związek Radziecki nie dąży wogóle 
do konfliktu". Szukając wyjścia z o- 
becnego impasu „Daily Express" za­
czyna powtarzać myśli.,, jak gdyby..

zaczerpnięte z Oświadczenia Warszaw 
skiego.

„Kryzys berliński stworzył tego 'ro­
dzaju sytuację, że jedynym wyjściem 
z niej może być porozumienie czte», 
rech mocarstw". Publicysta amery­
kański Lawrencę również mówi o po­
trzebie zwołania konferencji Wielkiej 
Czwórki na lemat Niemiec,' a wtóruje 
mu wspomniany już przez nas Lipp- 
mun. W tym duchu snuje się tu roz­
ważania i domysły, jaką będzie treść 
odpowiedzi państw zachodnich na o- 
statnią noUj radziecką.

Zamieszanie w opinii zachodniej 
jest tak wielkie, że dziś uważa się 
za białe to, co wczoraj jeszcze uchodzi 
ło za czarne. Słynny dr Puender, „o- 
berdirektor" Bizonii oświadczył przed 
paroma dniami ku niekłamanemu zdu 
mieniu słuchaczy, że marki zachodnio 
berlińskie nie będą uważane za środek 
płatniczy w strefach zachodnich. Zno 
wu więc staje się aktualne pytanie — 
po co je było w takim razie wprowa­
dzać?

Czyż można się dziwić, że w tych 
warunkach wzrasta stale w świado­
mości ludzi powaga Oświadczenia War 
sza*vskiego, za którym stoi jednolita 
wola wszystkich krajów demokraty«
nych?.
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.Żegiugi Państwowej'
W  ciągu 9 dni

przyholowano pogłębiarkę
Przedsiębiorstwo Robót Podwod­

nych i Czerpalnych zwróciło się do 
Żeglugi Państwowej na Wiśle z pro 
pozycją przeholowania do Szczeci­
na pcglębiarki, oraz barki do Brdy. 
ujścia.

Według obustronnej umowy Żeg­
luga Państwowa zobowiązała się 
wykonać zamówieasie w przeciągu 
15 dni. Poglębiark- „Ma:z’‘, oraz 
barkę ,GKK-1" holowały statki 
„Delfin“ i ..Pomorzanin’“.

Dzięki sprawnej pracy załogi, któ­
ra dołożyła wszelkich starań, aże­
by skrócić termin dostawy pogłę- 
biarka została przyholowana do 
Szczecina już po 9 dniach.

Termin ten może być uważamy za 
prawdziwy sukces pracowników że ­
glugi Państwowej jeśli się weźmie 
pod ugawę ciężkie warunki atmo­
sferyczne, oraz wysoki stan wody 
na Wiśle. Załogi statków ©trzymają 
prawdopodobnie nagrody pieniężne 
za sprawne 1 szybkie wykonanie za­
dania. (K).

'P ñ E W W W M
Teatr Miejski „W ybrzeże”  Gdynia, godz. 

17-ta i 20-ta ,.Taniec księżniczki“  L. H.
Morstina, w reż. K. Łaszewskiego.

Teatr Kameralny „W ybrzeże”  w Sopocie 
godz. 17-ta i 20-ta „Znak“ Barnasia, w reż. 
H, Gallowej.

Teatr Miejski we Wrzeszczu, godz. 20-1 a 
Gdański zespół artystyczny — „Głęboko 
sięgają korzenie“ , sztuka 
seau i Jamesa Gow‘a.

CYRK Nr. 2 Gdynia ni. Batorego. 
Codziennie o godz. 19.30, soboty 15.30 1 

19.30. Niedzielę i święta 12, 15.30 i 19.30

K I N A
„Warszawa”  — Niepotrzebni

Musim y tępić każde  z lo
Obrady aktyw u miejskiego PPH w Gdańsku

Gdynia —-
mogą odejść.

Gdynia — „Goplana” — Postrach mórz.
Gdynia — „Atlantic" — „Dragonvyck.
Gdynia — „Fala“ — Nauczycielka wiej-

Gdynla — „Promień“  — 7 zasłona.
Sopot — „Bałtyk”  — Rozanna siedmiu 

księżyców
Oliwa — „Polonia” — Syn pułku.
Sopot — „Aktualności”  — program Nr 13.
Oliwa — „Polonia”  -r- Na tropie zbrod­

ni.
Wrzeszcz — „Bajka“ — Goal.
Wrzeszcz — „Capitol”  — Bitwa o szyny.
Gdańsk — „Światowid“ — Wiosna.
Wejherowo — ..Świt“  — Stalowe serca.
Puck — „Mewa“  — Ludzie bez skiiyde .
Kartuzy -  „Kaszub" — Wielki pi*ełom.
y  jicierzyna -  „Bałtyk" -  Dusze czar

" ę i e ,  _  „W isła- -  kino nieczynne.
Starogard -  „Polonia- -  Statek puiapka.
Lębork -  „Fregata" -  Knock-out.
klunsk -  „P o lon ia " -  Syrena.
niałoeard -  „Bałtyk" -  W imię życia.
Szczecinek -  „Wolność- -  Płomień No- 

wp?vo orleanu.
Koszalin — „Polonia" — Krążownik Wa- 

reg.
Nowy Staw — „Tęcza“  —Konik garbusek 
rołczya Zdrój — „W olność- — .Piotr, I, 

seria I,

Q ,& d J U >
H.15 — Dziennik poranny. 8.20 — „Dale­

kie lata“ Konstantego Paustowskiego. 12.04
-  Dziennik południowy. 12.45 — „Odpo­
wiedzi na listy“ . 13.PO — Muzyka obiado­
wa 14.30 — Przegląd wydarzeń. 14.40 — 
Aktualia lok. 14.50 — Tańce słowiańskie 
Dworzaka. 15.28 — „Szczeciński Urząd Mor 
slęt" — rep. 15.30 — „K ret“ pogadanka dla 
dzieci. IG.00 — Dziennik popołudniowy.
10,30 _  Trio fortepianowe. 17.00 — „Roz­
mowa o gwiazdach" pogadanka dla mło­
dzieży. 17.20 — ,,W letnie popołudnie". A- 
docja muzyczna. 17.45 — Przegiąć tygod­
nia. 18.00 — „M ówi Wystawa Ziem Odzy­
skanych". 18.05 — Mhssorgski — 4 pieśri 
z cyklu „Pieśni i tańce śmierci" w  wyk. 
artysty węgierskiego Paula Nyrti — bas — 
baryton. 18.50 — Poradnik językowy. 10.00
— Laureaci r.a konkurs międzynarodowy 
w  Genewie. 19.30 — „Emancypantki" — B. 
Prusa. 19.45 — Bułgaria przemawia do Pol 
ski. 20.15 — Audycja literacka. 21.00 — 
Dziennik wieczorny. 23.00 — Ostatnie w ia­
domości.

Dyżury aptek od 24 do 30 hm.
Gdynia — Apteka pod Gryfem, Staro- 

wiejska 34 1 apteka Nadmorska w  Orłowie.
Sopot — Apteka pod Orłem, Rokossow­

skiego 2 1 .
Wrzeszcz — Apteka Grunwald, Grun­

waldzka 27.
Gdańsk — Apteka pod Słońcem, ulica 

Garncarska 8.

23 bm. w świetlicy Komitetu Miej­
skiego PPR w Gdańsku, odbyła się 
narada aktywu miejskiego, poświę­
cona omówieniu lipcowego plenum 
KC PPR. Referat omawiający uchwa­
ły plenum wygłosił tow. Jurkowski, 
następnie wywiązała się dyskusja, w 
której zabierało głos wielu towarzy­
szy.

Tow. Zacharski zwrócił uwagę, że 
ambony są zbyt często wykorzysty­
wane do krytyki poczynań Polski Lu­
dowej. Mówca podkreślił potrzebę 
przeprowadzenia selekcji w szere­
gach partii. W dalszym ciągu prze­
mówienia tow. ZacharSki podkreślił 
konieczność oczyszczenia od biurokra­
tyzmu aparatu państwowego samorzą­
dowego i związkowego.

Nawiązując do sytuacji w KPJ tow. 
Klimczak zachęcał do wzmożenia czuj 
ności w szeregach partii. Czujność tę 
należy również stosować na wszyst­
kich placówkach życia gospodarczego, 
aby likwidując szkodnictwo skutecz­
niej pracować dla Polski Ludowej.

O samokrytycyzmie w pracy par­
tyjnej, który pozwala unikać błędów 
i umożliwia wyciągnięcie z nich wła­
ściwych wniosków, mówił tow. Ku­
charski. Zwrócił on uwagę na fakt, że 
dawniej wyklinany przez księży Tito 
jest obecnie przedstawiany w najlep­
szym świetle. Ujemny wpływ kleru 
powinien być paraliżowany przez u- 
partyjnianie kobiet i wychowywanie 

Arnaud‘a, Dus- młodzieży w duchu demokratycznym.
Tow. Fabiński mówił o tym, że ro­

botnicy nie znając roli Rad Zakłado­
wych, zaś chłopi zadań komisji roz­
jemczych nie zwracają się do nich o 
rozwiązanie Interesujących :ch prob­
lemów. Tow. Iiurcstyk zwrócił uwagę, 
że członkowie partii, zajmujący wy­
sokie stanowiska w życiu gospodar­
czym. niechętnie biorą udział w pra­
cy kół. Tego rodzaju stanowisko po- 
woduje często niewłaściwą ocenę sy­
tuacji w zakładach pracy. Tow. Wiatr 
mówił o potrzebie odseparowania mło

Prelegent stwierdził, że dążąc do j 
dalszego uaktywnienia partii, nale- i 
ży usunąć z jej szeregów elementy 
obce. Nie może znajdować się rów­
nież w partii ten, kto niezależnie 
od zajmowanego stanowiska, lekce­
waży obowiązki partyjne. W zwal­
czaniu wszystkich bolączek i nie­
dociągnięć musi brać udział cały 
aktyw7 partyjny.

Biurokratyzm można wypleniać 
z aparatu poprzez udział w akcji 
wszystkich kół, istniejących przy

zakładach pracy. Odnośnie zagad­
nienia kleru w  Polsce mówca pod­
kreślił, 4« partia nie walczy i nie 
usiłowała walczyć z religią, lecz nie 
może dopuścić, aby kler stawał prze 
eiw najżywotniejszym interesom 
Państwa Polskiego.
Na zakończenie zebrani uchwalili 

rezolucję, w której wyrażona jest so­
lidarność z uchwałą Biura Informacyj 
nego Partii Komunistycznych, potę­
piająca złamanie solidarności frontu
socjalistycznego.

Szwajcaria Kaszubska
z całej Polskigości młodzież

W przepięknych Szwa j - 
hár-

zakątkacb
carii Kaszubskiej rozbili obozy 
cerze z całej Polski. Nad pięknym 
jeziorem Ostrzyckim znajduje s)ć 
obóz harcerzy Warszawa-Ochota, po 
drugiej stronie jeziora obozy YMCA 
z młodzieżą z całej Polski.

W uroczej miejscowości Chmielno 
obozują harcerki z Poznania, w Su­
lęczynie obóz harcerzy z Kartuz.

Do Borkowa i Żukowa zawitały 
harcerki aż ze Śląska z Myszkowa.

Młodzież obozowa w ramach swych 
codziennych zajęć wiele poświęca pra 
cy na odcinku życia gospodarczego
powiatu.

Starsi harcerze biorą udsSał w roz­
poczętych żniwach. Młodsi harcerze- 
i harcerki przeszukują pola ziemnia­
czane, aby zapobiec pojawianiu się 
stonki ziemniaczanej. W każdą nie­
dzielę obozy organizują ogniska przy 
licznym udziale miejscowego społe­
czeństwa. (BU)

SPRZEDAŻ
NIERUCHOMOŚCI MIEJSKICH 

W KWID55YNIU
Komisja osadnictwa 

nierolniczego, na po­
siedzeniu 21 bm. sprze 
dała pierwsze 33 obiek 
ty nierolnicze na tere­
nie Kwidzynia.

Pierwszym nabywcą 
jednorodzinnego domku 
jest robotnik kolejowy 

ob, Wacław Zienkiewicz, który dewnek 
wraz z ogródkiem nabył za cenę 20 
tysięcy zł płatnych w okresie 5 lat. 
Ob. Zienkiewicz zarabia miesięcznie 
około 7.000 zł. Na dalszych posiedze­
niach komisji w pierwszym rzędzie 
rozpatrywane będą wnioski świata pra 
cy.

“  k u r s  p r z y g o t o w a w c z y
DO W SUM

Bratnia Pomoc Wyższej Szkoły Han 
dlu Morskiego w  Sopocie ul. Czerwo­
nej Armii 101-103 zawiadamia wszyst 
kich kandydatów na pierwszy rok itu 
diów o rozpoczęcie zapisów na kurs 
przygotowawczy do egzaminu wstęp­
nego na I rok.

Kurs rozpoczyna się 9 sierpnia br. 
i trwać będzie do 4 września br. Opła 
ta za kurs wynosi 2.000 zł przewidzia­
ne są ulgi dla niezamożnych.

Zapisy w sekretariacie BP codzien­
nie od godz. 14 — 16.

5® ten pyfosf dziennie
zamrozi nowa chłodnia

d7 ieżv 1 kobiet od szkodliwych wpły- , . ■ . , . . , . . . .' i i  morskiego, jedna, chłodnia centralna,
wóvv kleru. n7e Ucząc drobnych tego rodzaju za-

Dyskusję podsumował tow. Jurków- kładów prywatnych, jest stanowczo
ski, odpowiadając na  ̂wstępie tow. j niewystarczająca. Poza tym tempera-

■pytanie w spra- f.ura w tej chłodni jest niedostosowa-

Przedwojęnna Gdynia, wśród wielu 
nowoczesnych urządzeń i. budowli, po­
siadała również dwie obszerne chłod­
nie rybne. W czasie działań wojen­
nych jedna z nich uległa całkowitemu 
zniszczeniu. Pozostała chłodnia śle­
dziowa, po odremontowaniu, posiada 
2.670 m kw. powierzchni składowej.

Przy obecnym rozwoju rybołówstwa

Chodorowiczowi na 
wie rolnej. Chłopi otrzymają w Pol­
sce Ludowej ziemię, gdyż walczyli o 
nią od dawna, a rozdział jej stanowi 
ostatni akt rewolucji burżuazyjnej w 
społeczeństwie, które znajduje się na 
drodze do gospodarki socjalistycznej. 
Doskonalszą formą gospodarki wiej­
skiej jest typ zrzeszenia wytwórców, 
w formie spółdzielni pracy. Wyższość 
je? polega- na tym. żernie dopuszcza 
do ponownego zubożenia rolnika, a 
przeciwnie, .przyczynia gię . do .syste­
matycznego rozwoju gospodarstw, u- 
łatwiając mechanizację 1 zastosowa­
nie doskonalszych form uprawy roli.

na do przetrzymywania ryb mrożo­
nych.

KONIECZNIE POTRZEBNA
W ub. roku rozpoczęto, z inicjatywy 

Ministerstwa Żeglugi, budowę nowej 
chłr :’n:. dostcrowaPej do potrzeb, ry­
bołówstwa, z odpowiednią fabryką lo­
du, oraz specjalną zamrażał nią ryb. Po 
wierzchnia składowa nowo budowanej 
chłodni, dostosowanej "dój potrzeb ry- 
szej rozbudowie, w latach przyszłych 
wzrośnie do 4.000 m kw. .

Dzięki nowoczesnemu wyposażeniu, 
temperatura. w  poszczególnych komo­
rach będzie się wahała w  granicach 
od minus 12 do minus 27 stopni. Wy­
dajność fabryki lodu dojdzie do 40 ton 
dziennie. Poza tym zainstalowana zo 
stanie specjalna aparatura do wyro­
bu lodu dla trawlerów, która produ­
kować będzie do 120 ton.

Zdolność zamrażalna nowej chłodni 
wyniesie 50 ton ryby dziennie, w tem­
peraturze minus 10 stopni. W  dal­
szych latach, po rozbudowie, wprowa i

kidh spraw MZR, co nastąpiło z koń 
cem kwietnia, prace nabrały napraw­
dę imponującego tempa. Obecnie na 
budowie zatrudnionych jest 240 lu­
dzi. W związku z tym, że chłodnia 
w stanie surowym ma być już oddana 
na jesieni, prace prowadzone są w 
2-ch zmianach. Pierwsza zmiana od 
godz. 6-tej rano do 2-giej po południu, 
druga zaś, wykorzystując piękne i dlu 
gie wieczory letnie, pracuje od 2-ej 
do 9-tej wieczorem.

WSPANIAŁY GMACH
dzona zostanie t*w. sucha zamrażalnia, i Chłodnia będzie posiadała 5 pięter, 
mogąca w temperaturze minus 99 step oraz tzw. wieżę wind na wysokości 
ni EamroTié równik <lo 50 ton ryby gj^sif^o piętra. Plany, projekty i szki 
na dobę. , ce wraz. z rysunkami technicznymi

Do pierwszych prac przy budowie mo¿na oglądać w znajdującym się 
chłodni przystąpiła, znana już sprzed, obok budowy biurze technicznym. Tu 
wojny, firma zagraniczna „Volkrrank -
Specjalnością jej było bicie pali
betonowych pod fundamenty. 7 kolei ■ ¡zastępcą jest budowniczy Wł, 
firma „Saperzy" wykonała prac« run- trębacz, 
datrteńtówe;- a jesionią--ub.- roku SPB

ŻNIWA
W POWIEIE KARTUSKIM

W pow. kartuskim żniwa trwają w 
całej pełni. Majątki państwowe prze 
prowadziły już żniwa jęczmienia ozi­
mego, który po omłóceniu da z jed­
nego hektara około 23 kwintali- Na
resztówkach rozparcelowanych mają* 
ków przygotowane są magazyny do 
składowania zboża prz.ez  ̂ parcela«- 
tów. Przygotowania do żniw były do 
bre i dotychczas nie ma opóźnień w 
pracy.

WYSTĘPY ZNAKOMITYCH 
ARTYSTÓW

W ramach artystycznego tournee po 
Polsce wystąpią gościnnie w Teatr®* 
Miejskim w Gdyni znakomici satyrycy 
warszawscy St. Grodzieńska. Wł Bro­
niewski, J. Brzechwa i J- Minkie­
wicz. W programie wieczór humoru 
,pt. „Ladacznicy z zasadami“.

Pierwszy wystęip odbył się 25 nrri 
o godz. 16-ej drugi i ostatni 28 bm. o 
godz. 20-ej. ' Zniżki i passepartout nie 
ważne.

KONKURS ŚWIETLICOWY
PRZEMYSŁU MIEJSCOWEGO

W sali Stoczni Gdańskiej odbył się 
w tych dniach wewnętrzny konkurs 
świetlic-swy zakładów przemysłu 
miejscowego. Do zawodów stanęło 9 
świetlic, które przygotowały na ogó. 
dobre programy.

W wyniku eliminacji pierwszą na­
grodę uzyskał zespół świetlicowy Pah 
stwowej Fabryki Maszyn W .Pucku. 
Druga nagroda przypadła pracowni­
kom Państwowej Pralni i- Farbiarm 
w  Oruniu, a trzecią nagrodę zdotoy. 
zespół świetlicowy Państwowej Fa­
bryki we Wrzeszczu. Nagrody indywi 
dualne otrzymali ob. ob. Płyszowa, Ko 
sza:k 1 Swidrowska.

POLSKIE DZIECI Z FRANCJI
PRZYBYŁY NA WYBRZEŻE

23 bm. przyjechało na Wybrzeże 50 
dzieci polskich z Francji, które w do 
mu dziecka im, Gen. Świerczewskie­
go w Sopocie spędzą fi-tygodniow e 
wczasy. Są to prze ważnie dzieci poi 
skich górników któ­
rzy w czasie wojny byli 
czynnymi członkami fran 
cuskiego mchu oporu.

W najbliższych dniach 
spodziewamy siię również 
na Wybrzeżu dzieci ju­
gosłowiańskich.

¡ .przez cały dzień ruch nie do opisania. 
żeI'  i Budową kieruję inż. Iwaszkiewicz, a

przystąpiło do prac murarskich.
W chwili scentralizowania wszyst-

Za mało statków
na trasie ESb!qg— Krynica Morska

Jesienią ub. r. Żegluga Państwowa 
na Wiśle uruchomiła komunikację 
wodną pomiędzy Elblągiem a Kryni- 
cą Marską. '

Kursujący w sezonie letnim statek 
„Olsztyn", zabierając 300 osób nie 
jest w stanie sprostać zadaniu. Od 
czasu do czasu dosylany jest do po­
mocy statek „Oksywie", szczególnie 
na niedziele i dni świąteczne. i

Na obsługę linii Elbląg — Krynica 
Morska należałoby jednak dać na sta­
łe dwa statki, a na 1 święta dostar-1 
czać ewentualnie statek pomocniczy. 
Rozwiązało by to trudności komuni-1 
kacyjne z jednym z najpiękniejszych I 
zakątków Wybrzeża. _ ■ Piętra nowej chłodni rosną z każdym onlem

Przetarg nieograniczony
Warsztat TOR PP w Elblągu ogłasza prze­

targ na wykonanie robót murasko-dekarskich 

budynku warsztatowego w  Elblągu, przy ul. 
Grunwaldzkiej 75. Termin składania ofert 

oraz 2 proc. wadium ofertow i*» upływa dnia 

5 sierpnia 1948 r. godz. 10 rano, w którym to 

dniu nastąpi otwarcie ofert. Podkładki ofer­
towe oraz informacje otrzymać można w war 

sztacie TOR PP w  Elblągu, ul. Grunwaldz­

ka 75.
Warsztat TOR PP zastrzega sobie prawo 

wyboru oferenta bez względu na wysokość 
oferowanej sumy lub unieważnienia przetar­

gu bez podania przyczyn. 1037-WK

CENTRALA ROLNICZA 
„ S A M O P O M O C  C H Ł O P S K A "  
Oddział Okręgowy w Gdańsku—Wrzeszczu, 

ul. Kliniczna nr 2a

ogłasza
PRZETARG

na samochód osobowy marki „Citroen" (n e na 
chodzie). Omawiany samochód można oglą 
dać w godzinach biurowych we Wrzeszczu 
przy ul. Wiślna Nr 6, magazyny Nr 2, dayr 
niej „Społem“. Przetarg odbędzie w dniu 2. 
lipca br., o godz. 11-ej przy ul. Wiślna N r ^  
we Wrzeszczu. « y .

Ogłoszenie konkursu
Dyrekcja Okręgowych Kolei Państwowych 

w Gdańsku podaje do wiadomości, że przesu­
wa termin do składania ofert na dzierżawie­
nie bufetów kolejowych w Inowrocławiu, 
Kościeszynie, Solcu Kujawskim i Brusach, 
z 19.VII.1948 r. na 10.VIII.1948 r. godz. 12,

Warunki konkursu wywieszono na więk­

szych stacjach.

Publiczna
Średnia Szkoła Zawodowa 

Budowlano -  Drzewna
w Gdańsku, ul. Rzelnicka 90

przyjmuje zapisy uczniów od dnia 15 do 30 
lipca br. do klas praktycznej nauki stolar­
stwa meblowego, szkutnictwa i galanterii 
drzewnej oraz zgłoszenia terminatorów zatru 
dnionych w rzemiośle siodlarskotapicerskim, 
bednarskim, ciesielskim, murarskim, beto- 
niarskim i zduńskim. Zapisy odbywają się 
codziennie w  Kancelarii Szkoły w godzinach 
od 15-ej do 19-ej. Dla zamiejscowych internat

Wydział Zaopatrzenia Wojewódzkiego Urzę 
du Bezpieczeństwa Publicznego w  Gdańsku

ogłasza PRZETARG  'NIROGRANICWOiNY 
na:

1. Remont Budynku W U B P  w Gdańsku, 
przy ul. Kartuskiej 4-6 obok Szpitala.

2. Remont Budynku P U B P  w  Tczewie, 
przy ul. 30 stycznia.

3. Remont Budynku PU M * w  Lęborka, 
przy ul. Dworcowej N r  20.

Termin otwarcia ofert dnia 30 lipca 1948 r, 
o godz. 10-ej; ślepe kosztorysy i wzór ofert 
za zwrotem kosztów zł 500.—  oraz bliższe in­
formacje otrzymać można w  Wydziale Zao­
patrzenia Wojewódzkiego Urzędu Bezpieczeń­
stwa LX  w  Gdańsku, przy ul. Kurkowej N r  8.

Oferty w  nieprzejrzystych zalakowanych 
kopertach opatrzonych napisem „Oferta na 
roboty budowlane itd.“ składać należy do 
dnia 29 lipca br. godz. 15-ej. Do ofert należy 
dołączyć kwit na złożenie wadium w  wyso­
kości 2 proc. oferowanej sumy. .>

Wojewódzki Urząd B. P. zastrzega sobie 
prawo dowolnego wyboru oferenta bez wzglę 
du na sumę lub unieważnienie przetargu bez 
podania powodu.

1040-WK

Ob. Trębacza nie trudno jest znaleźć. 
Na każdym miejscu, przy pracy na 
trzecim piętrzę,, czy przy wyładunku 
wagonów, przy zakładaniu zbrojenia 
czy też przy szalowani«, jest zawsze 
obecny — służy radą, uwagą, praco­
witego pochwali, ociągającego się zga­
ni.

Obecnie wykonuje się prace ciestel- 
; »kie, betonłarskie, afero jarskie i murar 
j skie. Niewidoczny do niedawna spo 
i za baraków mur wbija się teraz w  nie 
bo ¡dupami betonowymi, czekającymi 
na założenie stropu pod trzecie pię­
tro. Robotnicy uwijają się szybko i 
sprawnie. Praca jest zmechanizowa­
na — ludziom pomagają maszyny i 
specjalne urządzenia. Cztery nowoczes 

i ne windy elektryczne przerzucają ty­
siące kilogramów żelastwa i materia­
łu budowlanego na wysokość kilkuna­
stu metrów. Również beton z czte­
rech pracujących bez przerwy beto­
niarek wędruje stale na trzecie pię­
tro. Kilkunastu robotników układa 
w równych odstępach pręty żelazne, 
które po zalaniu betonem stworzą 
strop.

Całość bodowy składa się z tzw. 
konstrukcji ramowej. Na szkielecie 
utworzonym z filarów, podpórek i stro 
pów żelbetonowych powstaną ściany i 
przepierzenia »  cegły. Chłodnia Ryb 
na będzie jedną a najnowocześniej­
szych budowli portowych, tak pod 
względem wyposażenia technicznego, 
jak I wykonania architektonicznego.

B. KOMOCKI

ZARZAD OKRĘGOWY 
PAŃSTWOWYCH NIERUCHOMOŚCI 

ZIEMSKICH
w Gdańsku — Wrzeszczu 

zakupi każdą Mość platform ogumionych sa- 
mochodewych i konnych 3 — 5 tom.

Zgłoszenia kierować należy park samocho­
dowy PNZ. Sopot, ul. Łokietka 7. 1034-WK

Odprawa aktywu PPB
w Sopocie

W poniedziałek 26 bm. odbędzie 
z lokalu Komitetu Miejskiego P-J* 

w Sopocie odpraw» aktywu, na któ­
rej zostaną omówione wyniki prac o- 
statniego plenum KC.

OLBRZYMI ŁADUNEK 
S-8 „KOŚCIUSZKO1"

Polski rtatek S-S „Kościuszko" 
przywiózł a Lulea do Gdańska 
tany rudy przeznaczonej dla polskie­
go hutnictwa

Da* Gdyni w tym samym drem -3 
lipca przybył ■ rudą dla Casecbos o- 
wacji szwedzki statek ,,Edlan“ p n f  
wożąc 1097 ton rudy.

PRZYBYŁY NOWE FILMY 
AMERYKAŃSKIE 

Szwedzki statek „Tunaholm” P**?“ 
był 23 lipca s Montrealu do Gdym * 
ładunkiem t#lJ ton drobnicy, wdr®d 
której «prócz wielu różnych towarom’, 
znajdowały się «owe filmy amcrv - 
kański«.

KOŻUSZKI GÓRALSKIE 
DLA AMERYKI

Amery kański statek „Marmur
Dawn” odszedł 23 bm. z Gdym ® 
Nowego Jorku, zabierając 530 ta« 
drobnicy, w tym wyroby Uof./.ykmrf. 
kożuszki góraiskie. porcelanę, fajans 
t ozdoby choinkowa.

D o m  H a n d l o w y

„ORKAN”
EKSPORT IMPORT
Spółka s opr#nicef»ił8 wipowiedzial»ô ł*ią

Gdynia, Plac Kaszubski 
Tel. 23-23

1

Dgłoszenia
drobne

CENTRALA Handlów* Prze
myciu elektrotechnicznego
Oddział Gdańsk—Oliwa — 
Grunwaldzka 485 PTOjmie 
natychmiast: 1) samOtoel - 
nych księgowych, 2) samo­
dzielnego reierenta a“ * -T ; 
straeyjnego. Zgłaszać się do 
Wydziału Personalnego po­
kój Nr 3. 1035 WK.

ZGUBIONO książeczkę woj 
skową RKU Griańsk^Kucy
Michai.

,.Nazwisko i hnię Obywatela Polskiego Bud­
ny vel Sucińsldego Klemensa, syna Stanisła­
wa i Wiktorii z domu Marciniak, uroda, dnia 
23.XŁ1914 r. w Wierzbin, pow, Kutno zostało 
ustalone na nazwisko 1 Imię STICINSKI KLE­
MENS mocą Orzeczenia Urzędu Wojewódz­
kiego Gdańskiego z dnia }9 Bpca 1948 r„ Nr 
A  C„ IH-8/146,48. 104LWG

T T .

ZGUBIONO legitymację 
PPH na nazwisko CzystaW
Jerzy, Elbląg. 1042 WG

Czytajcie
„Trybuną
Wolności”
i

„Chłopską

D r o g ą “



G E O S

Pod śaieżsymi szczytami Kaukazu
i  n a  p l a ż a c h  c z a r n o m o r s k i e !  R i  v i  e r y

Kiedy jeszcze trwa zima — już w 
wielu rodzinach w Związku Radzie - 
ckim rozpoczynają się gorące spory i 
długie rozważania: jak spędzić tego­
roczny urlop. Decyzja w tij sprawie 
nłe jest łatwa. 1 prosta, jak by się zda 
wało.

Bo proszę pomyśleć: można poje­
chać na południowe wybrzeże K ry ­
mu. albo .też odwiedzić czarnomor - 
skie wybrzeże Kaukazu... A może le­
piej przejechać się. statkiem po Woł­
dze lub Kamie? Albo — czy nie nęci 
bardziej wędrówka po górach...?

I tak bez końca sypią się wciąż no 
we projekty — jeden bardziej zachę 
rający od drugiego. Rzeczywiście tru

dno .wybierać. A wybierać może każ 
dy — jednakowo dostępne są wszyst­
kie te możliwości dla górnika i ma­
szynisty, parowozowego: dila ek&pe r 
dientki sklepowej, i profesora wyższej 
uczelni.

PRAWO EM) ZASŁUŻONEGO 
WYPOCZYNKI!

Państwo radzieckie, radziecfcle 
związki zawodowe stwarzają warun­
ki, w których konstytucyjne prawo 
każdego pracownika do zasłużonego 
wjrpoczynku znajduje swe pełne urze 
ezywistnienie. Mimo wielkich strat, 
jakie poniosły radzieckie domy wy­
poczynkowe i sanatoria w czasie woj

Wszechmocny delaf
Pewien amerykański miloner na nędzy angielskiej, 

ożenił się niedawno z Angielką.
To napozór zwykłe wydarzenie 
wywołało jednak szereg zna­
miennych komentarzy które mó 
wią o tym, w jak wielką zależ­
ność od dolara popadła dzisiej­
sza Anglia. Gazeta „Daily 
Express“ donosi z New-Yorku.

„Komentator radiowy Walter 
Winchell, ostrząc swoje zęby

wyraził
zdziwienie, że milioner Bob Top­
ping wybiera się ze swą młodą 
małżonką Laną Turner do Lon­
dynu •—  dla spędzenia tam mio 
dowego miesiąca. W  związku z 
tym Winchell oświadczył: „Po­
siadając tyle pieniędzy mógłby 
on przywieźć Londyn do siebie, 
do Ameryki“.

Handel dziećmi
Jak wiadomo Kanada potrze­

buje taniej siły roboczej do 
prac na olbrzymich przestrze­
niach rolniczych. Niedawno wy­
jaśniło się, że w związku z ciąg 
łym napływem imigrantów, w  
kraju rozwinął się czarny rynek 
na tkórym handluję się podrzut 
kami. Korespondent gazety 
„Daily Express“ donosi z To­
ronto :

„Towarzystwo pomocy dzie­
ciom w New-Braunschweig poda 
ło do wiadomości że szajka

»Lojalny« pies
Po serii „pogromów“, dokona Nic -więc 

nych przez „komisję do bada­
nia działalności antyamerykań- 
skiej“, w4 Hollywood panuje at­
mosfera ■-? przygnębienia i stra­
chu: Przedsiębiorstwa filmowe, 
nie chcąc się narażać i podry­
wać swojej „reputacji“, nie poz 
walają aktorom i reżyserom roz 
mawiać na żadne tematy polity­
czne. Lillian Ross pisze w  gaze­
cie „New-Yorker“, że tych, któ­
rzy odwiedzają studia i atelier 
firmy Metro - Goldwyn - Mayer, 
proszą przy wejściu o nieroz- 
mawianie ź nikim na tematy po 
lityczne.

czamorynkowych handlarzy 
sprzedaje podrzutki po 375 fun 
tów szterlingów za sztukę. O- 
statnio sprzedano 50 dzieci".

„Apetyt przychodzi w trak­
cie jedzenia“, mówi francuskie 
przysłowie. Nieułega wątpliwo­
ści, że werbunek przesiedleń­
ców z Europy prowadzony przez 
oficjalne organy kanadyjskie, 
wykorzystany został przez bu- 
ssinessmanów, którzy natych­
miast stworzyli w  centrum Ka­
nady handel niewolnikami.

dziwnego, że w  ta­
kiej sytuacji i najbardziej popu 
lamą (i bezpieczną) „gwiazdą“ 
w Hollywood został ostatnio pies 
zowiący się Lassy. Jeden ze 
współpracowników firmy Metro- 
Goldwym-Mayer oświadczył Li- 
lliaji Ross:

„Kochany Lassy, Wierzymy w  
niego, Lassy nie może postawić 
flrnąy w* niewygodnym położę -  ,
niu. Taka np. Katarzyna Hep- 
purra wygłasza przemówienia w  
obronie Henry Wallace‘a. A  Las  
sy przemówień nie wygłasza. Za 
Lassy należy dziękować Bogu“.

Mister Bïowxi
Jak wiadomo, w  reakcyjnej 

prasie anglo-amerykańskiej nie 
brak Wypowiedzi, poświęconych 
obronie i wybielaniu faszyzmu. 
Niedawno do tego chóru przy­
łączył się głos mister Browna, 
który opublikował w  Londynie 
książkę zatytułowaną „Psycho­
logia i psychoterapia“ .

O ile nie ma najmniejszego 
sensu zawracać czytelnikowi gło 
wy szczegółowym omówieniem 
tego „dzieła naukowego“, to jed 
nak rozdział książki p. t. „Psy­
chologia pokoju i wojny“ zasłu 
guje na kilka słów. Autor twier 
dzi, że *,agresywność i wrogość 
tkwią głęboko w  świadomości 
człowieka“.

„Człowiek odnosi się do swych 
bliźnich jak do wrogów“ —  za­
pewnia mister Brown. Do sto­
sunków między narodami autor 
podchodzi również z tego pun­
ktu widzenia i —  nie rumieniąc 
się nawet przed ludzkością i his 
torią —  twierdzi, że całe narody 
mogą popaść w  stan nienormal 
ny j wyobraziwszy sobie uprzed­
nio że okrążone są przez wro­
gów. Te głębokie sądy popiera 
autor powołując się na autory­

tet... Hitlera i zaleca „dla poz­
nania psychologii sytuacji mię­
dzynarodowej“ przeczytanie je­
go książki „Mein Kampf“.

Zdaniem autora również ksią 
żka Rosenberga „Mit X X  wie­
ku“ zasługuje na uwagę. Tutaj, 
jak to się mówi komentarze są 
zbyteczne... Mister Brown jako 
lekarz nie tylko stawia diagno­
zę, ale i leczy. Uważa on, że do 
agresywnego narodu należy od­
nieść się tak jak odnosi się psy­
chiatra do człowieka chorego 
nerwowo. (A  czy nie według tej 
metody postępowali w Mona­
chium i Chamberlain i Daladier, 
którzy usiłowali „uleczyć z agre 
sywności“ swojego partnera 
Hitlera?).

„Skuteczne rozwiązanie prob­
lemu wojny“ —  oświadcza a- 
utor można osiągnąć drogą „u- 
tworzenia związku . federalnego 
z częściowym zrzeczeniem się su 
werenności narodowej“ .

I tu znajduje się sedno rze­
czy. Mister Brown pod płaszczy 
kiem pseudonaukowych rozwa­
żań wypełnia polecenie autorów 
„doktryny Trumana“ i „planu 
Marshalla“,

Rozważania dr Orano
w artykule „Psychiatra zapo­

biegawcza“ zamieszczonym w nu 
merze 4 amerykańskiego pisma 
„Psychiatria“ , znajdujemy wiel­
ce wymowne cyfry, pozwalające 
poznać niektóre strony amery­
kańskiego życia. Według da­
nych autora artykułu dr Crane, 
w zakładach dla nerowowo cho­
rych znajduje się ponad pół mi­
liona Amerykanów. W  ciągu o- 
statnich 20 lat ponad 10 milio­
nów obywateli U S A  odwiedziło 
te zakłady. W  Stanach Zjedno­
czonych corocznie ponad 16 ty­
sięcy ludzi popełnia samobój­

stwo. W  1942 r. w  więzieniach
amerykańskich znajdowało się 
157 tysięcy ludzi, w  tym 5 ty­
sięcy oskarżonych o morder­
stwo.

Nic więc dziwnego, że w tej 
dziedzinie autor artykułu kate­
gorycznie domaga się zapobie­
gawczych metod leczenia ludzi 
nerwowo i umysłowo chorych. 
Ale czy można mówić o psy­
choterapii zapobiegawczej w  kra 
ju, gdzie panują: niesprawiedli­
wość społeczna, dyskryminacja 
rasowa i strach przed przyszło­

ścią?

ny, już dziś sieć sanatoryjna osiągnę 
la stan przedwojenny. Co miesiąc od 
dawane są do użytku coraz lepiej 1 no 
wocześniej urządzone domy wypo - 
ezynkowe i domy zdrowia w różnych 
okręgach ZSRR. W roku bieżącym 
rwiązki zawodowe mogą się poszczy 
cić Ilością 120 nowych sanatoriów 1 
domów wypoczynkowych.

JAŁTA — PERŁA KRYMU
Oto Jałta — zwana perlą Krymu. 

W jednym z najbardziej malownl - 
czych jej zakątków wznosi się wspa­
niały pałac — niegdyś posiadłość ka­
pitalisty Nowosilcową. Obecnie — 
mieści się tu jedno z licznych sana­
toriów związkowych. Zajrzyjmy do 
jednej z sal. Warto zaznajomić się z 
jej mieszkańcami. Ściskamy serdecz 
nie spracowane dłonie ślusarza Iwa­
na Rybakowa, który przybył tu z da­
lekiej Baszkirii. Jego sąsiad, mecha­
nik Mitrofan Zołotorubow, jeden z 
najdzielniejszych pracowników zakła 
dów przemysłowych Woronieża prze 
'yła serdeczne pozdrowienia swoim 
kolegom — robotnikom polskim. Maj 
ster z zakładów radiotechnicznych 
Iwan Obiergochtin przybył tu. aż z 
Orska. Jego sąsiad — robotnik Iwan 
Frolow — z Charkowa. Życzymy im 
pięknej pogody i przyjemnego urlo - 
pul

Każdy związek zawodowy posiada 
swoje sanatoria i domy wypoczynko­
we. Przemysł stalowy chlubi się wspa 
małymi domami zdrowia w Stalingra 
dzie, pod Moskwą, nad Dnieprem, na 
południu. Nauczyciele wypoczywają 
nad Bałtykiem, nad Morzem Czar-

G Ł O S  S P O R T O W Y
I f l e ś c i  ol fm j9ź i** ;

Łom owski 16,15 m w kuli
nym. Dziewiarze — w pięknej miej­
scowości Nalczik. Pracownicy handlo 
wi — na przesmyku Karelskim 1 na 
Krymie — można wyliczać bez końca 
sanatoria, i domy .wypoczynkowe, któ 
rymi rozporządzają związki zawodo 
we i ich Komisja Centralna w naj -  
zdrowszych i najpiękniejszych okoli­
cach kraju.

SANATORIA I DOMY 
WYPOCZYNKOWE

Liczba tycio domów sięga 800. U- 
trżymywane są na koszt państwowe 
go funduszu ubezpieczeń społecznych. 
W roku bieżącym związki wyasygno 
wały na utrzymanie domów zdrowia 
kwotę około półtora miliarda rubli. 
Znaczenie tego świadczenia na rzecz 
ludności pracującej jako uzupełnienie 
jej dochodów nie wymaga komenta­
rzy. Fundusz ubezpieczeń społecz -

Nasi olimpijczycy, korzystając z do 
brych warunków atmosferycznych, 
rozpoczęli normalne treningi. Wczo­
raj Łomowski uzyskał w pchnięciu ku 
lą bardzo dobry wynik — 15,85 m, a 
na dzisiejszym treningu 16,15 m. Ło­
mowski miał trzy kolejne rzuty w gra 
nicach powyżej 16 m, a mianowicie: 
16,02, 16,04 i 16,15 m. .Na dzisiejszym 
treningu Adamczyk bez trudu prze­
szedł 3,40 w skoku o tyczce. Zawod­
nik ten poprawił znacznie swój styl. 
Również Gierutto uzyskuje wyniki lep 
sze, niż w kraju.

Nowakowa skoczyła w dal 5,50 m, 
a Sinoradzka uzyskuje swoje normal­
ne wyniki.

X
Nasi dzłesięciobojowcy oglądali A- 

j merykanina Mondseheina i stwierdza 
| ją, że nie jest on „ważny“ . Należy do­

dać, że widzieli go tylko w jego naj-
nych powstaje wyłącznie z opłat wnoj s,ab’szej k, Rkurencji) a mlanowicle w
szonych przez zakłady pracy — pra 
cewników opłaty te nie obciążają 
wcale.

W pierwszym lepszym z brzegu sa 
natorium czy wypoczynkowym domu 
spotkać można kuracjuszy, którzy nie 
płacą nic za swój pobyt w  uzdrowi 
sku.
. Nie wszyscy jednak udają się latem 
do uzdrowisk. Równie przyjemnie jest 
spędzić czas wypoczynku na wyciecz­
kach, podróżując, wędrując po gó­
rach. Specjalnie dla tych amatorów 
turystyki i silnych wrażeń opracowa­
no interesujące trasy — mogą oni 
podróżować po Azji Środkowej, wę­
drować po górzystych okolicach Kau-

Dzieci codziennie ee ■woLmá nauczycielami aidwiedsają 
miejnoc. Wabi ich urok rzeki.

u lu b io n e

płacą nic ta twój pobyt'“*  ta to w i  ̂ fkazu, Krymu, Syberii -cayZakarpącia
sku. I to nie tylko za pobyt — związ 
ki zawodowe opłacają również Ich 
przejazd do uzdrowiska z funduszu 
ubezpieczeń społecznych. Któż są ei lu 
dzie? Przede wszystkim inwalidzi wo 
jenni, karmiące matki i młodzież.

Niektórzy snów mieszkańcy oddalo­
nych okręgów kraju wolą poznawać 
historyczne miejscowości Związku Ra 
dzieckiego — zwiedzać Moskwę, Le­
ningrad — Ich zabytki architektonlcz 
ne. zwiedzać muzea i ośrodki nauko-

Pozostali pracownicy, spędzający ! we.
swój urlop w domach związkowych, 
opłacają 30 proc. kosztów skierowa - 
nia, resztę zaś pokrywa również zwią 
zek. Pierwszeństwo w kierowaniu do 
domów wypoczynkowych przysługu - 
je przodownikom pracy. Wesoło u - 
śmiechają się do nas twarze wypo - 
ożywających w cieniu na tarasie, wy 
Ciągniętych wygodnie na leżakach z 
książką w ręku bohaterów pracy, ro­
botników fabryki kombajnów z Sara­
towa: konstruktora Jermołajewa, to ­
karza Szczołkina, szlifierza Krasnoba 
jewa... Na horyzoncie błękitnieje po­
łudniowe morze, chwieją się lekko na 
tle słonecznego nieba wysmukłe pal­
my.

PŁYWAJĄCE SANATORIUM
A  oto z rzecznego portu pod Mo­

skwą wypływa w daleką podróż sta­
tek „Gorkowska Komuna“ , Należy on 
do Centralnego Komitetu Związku Za 
wodowego Transportowców wodnych. 
Trasa: Moskwa — Astrachań — Mo­
skwa. Niezwykły autostatek—wyposa­
żony jest on w gabinety rentgenolo­
giczne, urządzenia dla hydroterapii 
(wodolecznictwa), elektroterapii, tara 
sy dla kąpieli słonecznych i powietrz­
nych. Całe pływające sanatorium!

Ponad 1.800.000 pracowników sko­
rzysta w roku bieżącym z wypoczyn­
ku w domach związkowych. Prócz te­
go czynnych jest wiele domów zdro-

NIE ZAPOMNIANO O TYCH, CO 
POZOSTAJĄ W MIEŚCIE

Ale i ci, co pozostają w mieście, nłe 
są pokrzywdzeni. Otwarte są dla nich 
w każdej miejscowości Parki Kultury 
i Wypoczynku, ofiarujące wszelkie 
możliwe rodzaje kulturalnej rozryw­
ki. W Cieniu drzew Centralnego Par­
ku im. Gorkiego, w  Parku Izmajłow- 
skim, odpocząć można od letniego 
skwaru, poczytać ciekawą książkę 
czy gazetę, słuchać muzyki — lub, jeś 
Li ktoś woli, uprawiać gry sportowe.

Na plażach miejskich, na stadionach 
sportowych — niebywały ruch i oży­
wienie. Ponad półtora miliona spor­
towców — 440 stadionów amatorskich 
zrzeszeń sportowych przy związkach 
zawodowych — oto cyfry, ilustrujące 
popularność wychowania fizycznego 
w Związku Radzieckim.

Nad brzegami jezior, wśród lasów 1 
łąk, rozpinają swe namioty niezliczo­
ne obozy młodzieży. Radosne, rozśple 
wane gromady wędrują szlakiem let­
niej przygody, chłonąc chciwie wspa­
niałe piękno swego kraju, poznając 
tajemnice przyrody i życie ludzi, kro­
cząc dumnie i zwycięsko ku swej jas­
nej przyszłości, zbudowanej własnymi 
rękoma.

Ciepło, przyjaźnie, radośnie i dum­
nie uśmiecha się lato wielkiego kraju.

W. Mołezanow

biegu przez plotki.
X

Polski kucharz urzęduje już w 
wiosce olimpijskiej i walczy zwycię­
sko z apetytami naszych olimpijczy­
ków. Rekordy w jedzeniu biją: Gie­
rutto, Adamczyk i Łomowski.

Program dnia naszych zawodników 
jest następujący: Godz. 7.30 — pobud 
ka. 7.45 — gimnastyka. 8.30 — śnia­
danie. 10.10 — trening na boisku w 
Bugdrigge, oddalonym o 18 km od wio 
ski. 13.30 —*• obiad i odpoczynek do 
16.30. Następnie trening. Od 18.30 do 
21.30 wolne. O 21.30 capstrzyk.

X
Dziś przyjechało 9 oficerów CSR 

z naczelnikiem Sokoła. Penningerem. 
Przywitanie Polaków z Czechami by­
ło bardzo serdeczne. Penninger i kie­
rownik polskiego zespołu ppłk. Szem- 
berg ucałowali się z ..dubeltówki", 
przypominając sobie dobre czasy, spę 
dzone na Zlocie Sokola w Pradze.

X
Do Londynu przybyli już piłkarze 

jugosłowiańscy.
X

Amerykańscy dziennikarze prowa­
dzą wielki atak prasowy przeciwko fa 
talnie urządzonemu olimpijskiemu 
centrum prasowemu: nie ma transpor 
tu, nie ma biuletynu, słowem, panuje 
zupełne bezhołowie. Biedni dzienni­
karze ścierają sobie nogi, chodząc ze 
swoich hoteli na odległą ulicę, gdzie 
znajduje się centrum prasowe i godzi­
nami wyczekują na wiadomoścL

X

Wczoraj po południu o godzinie f  
przybyła do Londynu ekipa polskich 
olimpijczyków (bokserów), witana na 
lotnisku przez członków ambasady 
polskiej.

X
Amerykańska ekspedycja olimpij­

ska jest już w komplecie w Londynie. 
Amerykanie przywieźli ze sobą m. In, 
4 Murzynki. Amerykanie zamieszkali 
w budynku murowanym, a najlep­
szych swoich zawodników, tj. Murzy­
nów pomieścili w prowizorycznym ba 
raku.

Trzy nowe rekordy
Polski

w podnoszeniu ciężarów
Drugi dzień zawodów sportowych i  

okazji ogólnopolskiego Zlotu Młodzie 
żowego we Wrocławiu przyniósł 3 no 
we rekordy Polski w podnoszeniu cię 
żarów. Ustanowił je Dajnowiec (Zryw 
— Bydgoszcz), podczas zawodów poka 
zowych, w których brała również u- 
dział drużyna „Zrywu" z Raciborza. 
Dajnowiec poprawił wobec 15.000 wi­
dzów 3 własne rekordy Polski: w rwa 
nlu — podnosząc 100 kg., w podrzu­
caniu — wynikiem 125 kg. i w trój­
boju olimpijskim — łącznym wyni­
kiem 310 kg. W trójboju Dajnowiec 
mógł uzyskać jeszcze lepszy wynik, 
lecz po podniesieniu 85 kg. w wypy­
chaniu zamiast stopniowo powiększać 
ciężar, . próbował wypchnąć ód razu 
95 kg, które co prawda podniósł do 
góry, lecz nie zachował równowagi* 
koniecznej do uznania wyniku.

0 mistrzostwo Ligi
W sobotę Pogoń (Katowice) po­

konała KSZO (Ostrowiec) 2:1 (2:0). W 
dalszych spotkaniach „Elektryczność" 
(W-wa) zwyciężyła „Cracovię’‘ (Kra­
ków) 5:0 (2:0), a „Polonia“ (Bytom) 
wygrała w wysokim stosunku z AZS 
(Wrocław) — 7:0 (4--Ó).

Po trzech dniach tabela rozgrywek 
przedstawia się następująco: 
gier

gier pkf. st. br.
1. Elektryczność“ (W-wa) 3 6 13:1
2. „Pogoń“ (Katowice) 3 1 7:2
3. .Polonia" (Bytom) 3 4 8:3
4. KSZO (Ostrowiec) 3 2 4:9
5. „Cracovia“ (Kraków) 3 2 2:8
8. AZS (Krocław) 3 2 1:12

Reforma mistrzostw Polski w boksie 
Stworzenie dwóch Lig bokserskich

Inauguracja! TEATR LETKI In a u g u r a d a !
EJES

Po lna  26 (O gród  Larde llego )
od dnia 27 bm. codziennie o godzinie 19,15, a w  niedziele 
i święta o godz. 15,30 i 19,15

„NIT0UCHE"
lT l komedia muzyczna.

lLT W rolach głównych: S. Jarkowska, M. Karwowska, J, Mro-
Ę=3 ziński, J. Popławski, A. Wysocki. Balet Parnella.

Reżyseria — T. Cygler. Opracowanie muzyczne — Si 
Dzięgielewski. Dekoracje — K. Pręczkowski.
Przedsprzedaż biletów od godz. 10 do 17 „Impet“ (Al. Si­

korskiego róg Kruczej). '

E=3

3E iIo E D I b

W Warszaw!« obradowała Komisja
Statutowa Polskiego Związku Bokaer 
skiego. Na zebraniu tym uzgodniono 
ostatecznie regulamin rozgrywek o 
drużynowe mistrzostwo Polski w bok 
Sie i uchwalono projekt przeprowadzę 
nia indywidualnych mistrzostw bokser 
skich Polski

W sezonie 1948 — 1949 przeprowa­
dzone zostaną rozgrywki eliminacyjne 
które wyłonią 6 drużyn, tworzących 
I Ligę oraz 6 drużyn wchodzących w 
skład II Ligi.

Najsilniejsze okręgi: Gdańsk, Łódź, 
Poznań, Pomorze, Śląsk i Warszawa 
wystawią do rozgrywek po 2 drużyny 
(mistrza i wicemistrza danego okrę­
gu). Pozostałe okręgi, a mianowicie: 
Szczecin, Olsztyn, Rzeszów, Kraków, 
Białystok, Wrocław, Lublin i Często­
chowa wystawią tylko po 1 drużynie 
(mistrz okręgu). W sumie więc w roz­
grywkach eliminacyjnych weźmie u- 
dział 20 drużyn.

Rozgrywki przeprowadzone zostaną 
w 6 grupach, przy czym drużyny wal 
czyć będą systemem „każdy z każdym“ 
Mistrzowie wszystkich 6 grup tworzą 
I Ligę, natomiast wicemistrzowie U 
Ligę.

Poszczególne grupy utworzą nastę­
pujące drużyny:

Grupa I  — Poznań I (mistrz okrę­
gu), Gdańsk I I  wicemistrz okręgu), 
Szczecin.

Grupa II  — Gdańsk I, Poznań IŁ
Olsztyn.

Grupa III — Łódź I, Śląsk II, Po­
morze II, Rzeszów.

Grupa IV  — Śląsk I, Warszawa U. 
Kraków.

Grupa V — Warszawa I. Łódź H.
Białystok.

Grupa V I — Pomorze I. Wrocław. 
Lublin, Częstochowa.

Mistrzostwa drużynowe w poszcze­
gólnych okręgach muszą być ukoń­
czone do dnia 11 listopada br.

Tytuł drużynowego mistrza Polski 
na rok bieżący rozegra się w  walce 
6 drużyn, które dostaną się do I Ligi, 
systemem punktowym. W roku przy­
szłym mistrz I Ligi, będzie mistrzem 
Polski.

Z I Ligi spadać będzie każdego ro­
ku jedna drużyna, na jej miejsce na­
tomiast awansować będzie mistrz II 
ligi. Z II Ligi spadać będą 2 ostatnie 
kluby, a na ich miejsce wejdą dwie 
pierwsze drużyny z rozgrywanych mi 
strzostw międzyokręgowych klasy A.

Uchwalony został także nowy pro­
jekt indywidualnych mistrzostw Pol­
ski w boksie. Oba te projekty zosta­
ną w dniu 29 sierpnia przedstawione 
do aprobaty Walnemu Zgromadzeniu 
PZB

Turniej o indywidualne mistrzostwo 
składać Się będzie z trzech oddziel­
nych imprez. W dniach 15 — 18 m«r- 
ca 1949 r. rozegrane zostaną indywi­
dualne turnieje w dwóch grupach — 
Północ t Południe.

W pierwszej walczyć będą mistrzo­
wie okręgu: Szczecin, Gdańsk. Pomo­
rze, Warszawa, Poznań, Olsztyn. Bia­
łystok W drugiej zaś mistrzowie ch 
kręgów — Łódź, Wrocław, Śląsk, Kra 
ków, Częstochowa, Lublin i Rzeszów.

Finaliści obu turniejów (po 4 pięś­
ciarzy każdej wagi) spotkają się w 
trzecim turnieju, który odbędbie się 
w Poznaniu w dniach 1 — 3 kwietnia 
1949 r.

Turniej poznański wyłoni nowych 
mistrzów Polski w boksie i rozgrywa­
ny będzie systemem „każdy z każ­
dym“ (podobnie jak rozgrywany był 
łódzki turniej przedolimpijski).

Jeszcze jedną innowacją reformy nai 
strzostw bokserskich będzie, iż w tur 
niejach wstępnych (w grupach Północ 
1 Południe) walczyć będą dodatkowo 
mistrzowie Polski z ubiegłego roku.

Barfali prowadzi
w „Tour de France“
X IX  etap wyścigu kolarskiego „Tour 

de France“ na trasie Metz — Liege 
dług. 249 km wygrał Bartali (Włochy) 
w 7:18:55. 2) Robie (Francja), 3) Schot 
te (Belgia),, 4) Ockers (Belgia). 5) Ne 
ri (Wszyscy w tym samym czasie), 6) 
Brule 7:20:03, 7) Gigueo (Fr.), 8) Camol 
lini. 9) Impanis (Belgia), 10) Kirchen 
(Holandia).

W klasyfikacji ogólnej po 19 eta­
pach prowadzi Bartali 131:34:53, 2) 
Schotte 132:01:09, 3) Lapebie 132:03:41, 
4) Bobet 132:07:52, 5) Kirchen 132:12:46 
6) Teisseire 132:17:23, 7) Lambrecht 
132:24:49, 8) Gamollini 132:26:29, 9) 
Thietard 132:30:16, 10) Brule 132:31:15. 

----- —oOo- -----

Odlot Olimpijczyków
do Londynu

Z lotniska na Okęciu wystartował 
samolot, wioząey ostatnią grupę na­
szych olimpijczyków. Odlecieli bokse­
rzy: Kasperozak, Bazarnik, Antkie. 
wioz, Chychła, Kolczyński, Szymura 
oraz trener Sztam. Szermierze: Sobik, 
Zaczyk, Karwicki. Nawrocki. Banaś. 
Wójcik i Fokt. Ekspedycji towarzyszą 
kierownik polskiej ekipy olimpijskiej 
gen. Zarzycki, prezes Bielewicz, ini. 
Przeworski oraz sędzia Zapłatka.

Z ek:pą wyleciał także zdobywca 
złotego medalu olimpijskiego prof. 
Turski.
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